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Po wowie Kramarza.
Poseł Kramarz miał wczoraj bardzo wdzię­

czną do odebrania rolę w Izbie poselskiej, i nie 
wyzyskał jej należycie, a raczej zagiał ją  w kil­
ku punktach nie dość szczerze. Słowiańska po­
lityka nie może polegać na bałwochwalczem 
uwielbianiu największego państwa słowiańskie­
go dlatego, ze jest największem Byłoby to u- 
wielbiariem si*y, a nie idei braterstwa ludów 
słowiańskich. Poseł Kramarz nie zdobył się na 
jasne postawienie kwestyi słowiańskiej wobec 
Rosyi, nie mówiąc już o kwestyi polsko-rosyj­
skiej. A  przecież dla wszystkich, którzy chcą 
mieć oczy ku patrzeniu i prawdy się nie boją, 
iedna i druga z tych kwestyj powinna być ja ­
sną i me przedstawiać trudności w  jej przed­
stawieniu.

Fos. Kramarz mógł powiedzieć: rozróżniamy 
ściśle r z ą d  rosyjski od n a r o d u  rosyjskiego; 
politykę pierwszego potępiamy, sympatyzujemy 
z drugim. To byłoby prawdą, me rażącą niko­
go. A le czeski mąż stanu tłómaczył reakcyę ro­
syjską, objawiającą się nieuywahmi gwałtami, 
tem, że rewolucya sprowokowała rząd rosyjski 
i popchnęła go na tory odwetu. Tak to mniej 
więcej wyglądało. A  przecież tensani pogląd, 
zastosowany n. p. do stosunków czeskich, do­
prowadziłby Jo wniosków, dla Czechów bardzo 
niekorzystnych. Trzeba stanąć na zasadzie spra­
wiedliwości i gnębionym ludom przyznać prawo 
samoobrony, jeżeli nie ma się dojść do aprobo­
wania lub choćby tłómaczenia gwałtu i prze­
mocy. Trzebu mieć odwagę powiedzenia prawdy 
rządowi słowiańskiego państwa i potępienia go, 
gdy na to zasiuguje. A  p. Kramarz tego n ie ‘ 
źiobił i z tego powodu sympatye, z.jakiemi się 
dla uciskanej ludności polskiej w  zaborze ro­
syjskim oświadczył, nawet pod względem teo­
retycznym mają bardzo nieuchwytne dla nas 
znaczenie.

Rzeczą też było bardzo naturalną, że zarzut, 
rzucony pod adresem Koła polskiego, jakoby 
polityka, która ono w zastosowaniu do Rusinów 
prowadzi, nie była „słowiańską" —  musiał w 
Kole wywołać tem większe zgorszenie, że pos. 
Kramarz oszczędził tego zarzutu „słowiańskie­
mu “ rząaowi p. Stołypina i jego poprzedników. 
Ten „słowiański" rząd rosyjski nie był też ni­
gdy dla nas wzorem przy ocenie stosunku na­
szego do Rusinów

Czy p. Kramarz wie, ilu Rus.now żyje w Ro- 
syi i jakich oni doznają względów u „słowiań­
skiego" rządu tego państwa? Możeby p. Kra­
marz zechciał stwierdzić, ile to szkół ruskich 
jest w Rosyi, a Je w Galicyi, ile małoruskich 
towarzystw oświatowych, kulturalnych i ekono­
micznych jest w Rosyi; wozeby nas p. Kramarz 
poinformował, czy gdzie w Rosyi widział ma- 
i oruskie napisy i t. p. ? Prześladowanie Rusi­
nów w Galicyi w innem nieco przedstawiłoby 
się świetle, a „słowiańska" polityka polska w 
Galicyi wschodniej nie potrzebowałany zasłon, 
ani względów.

Pomimo tego wszystkiego nie wysnuwamy z 
tego wu.osku, że stosunki polityczne polsko-cze- 
Saie w parlamencie rozchwiały się, że mowy pp. 
Kramarza i Głąbińskieeo były wyrazem zerwa­
nia lub choćby poderwania pomostów między 
przedstawicielstwem poiskiem i Cześkiem. Dzien­
niki wiedeńskie doczytały się w mowie Głąbiń- 
skiego tego, czego w niej nie było, a co rade- 
by, aby w niej było.

t oło polskie nie może dopuścić do tego, aby 
jakikolwiek gabinet rządził w Austryi przeciw­
ko Czechom. Na to nie pozwoliłauy Kola publi­
czna opinia polska. Rzeczą jest atoli reprezen­
ta cji czeskiej i jej prasy, ułatwić Kołu stano­
wisko, zgodne z interesami naszego kraju i z 
narodowemi postulatami Czechów.

T e l e f o n e m .
W i e d e ń ,  17 czerwca.

Wczorajsza polsko-czeska Jyskusya w Izbie

posłów dała prasie tutejszej sposobność do zaj­
mowania Się stosunkami p o l s k o - c z e s k i e m i .

„N. Fr. Presse“ wywodzi, że stosunki te są 
już od wielu lat z a m ą c o n e  i twierdzi, że 
Polacy postanowili przecie wj&wobudzić się 
z pod jarzma polityki czeskiej, albowiem Koło 
polskie straciło obecnie swoje dawne, dominu­
jące stanowisko w Austryi, a to z powodu sto­
sunku zawisłości, w jakiem Koło pozostawało 
do Czechów.

,.N. Fr. Presse" i inne dzienniki mówią 
z uznaniem o wczorajszej mowie prezesa Gł ą -  
b i ń s k i e g o ,  który w sposób stanowczy i go­
dny wystąp'1 przeciw pretensyom czeskim 
W  tej rozdrażnionej dyskusyi nie objawiła się 
wcale prawdziwa miłość słowiańska.

„N. Fr. Presse" zaznacza dalej, że wprawdzie 
Głąbiński domaga! się we wczorajszej mowie 
urworzenia w Izbie w i ę k s z o ś c i  p r a c y ,  ale 
nie należy tego rozumieć tak, jak to tłómaczą 
Czesi. Głąbiński chce utworzenia większości 
pracy przez porozumienie się Czechów z Niem­
cami.

Na tem samem stanowisku stoją Niemcy
Unia słowiańska, zdaniem „N. Fr. Presse", p o- 

n i o s ł a  w c z o r a j  k l ę s k ę .
Tak samo „N W . Tagblt.“ jest zdania, że 

odmowa Polaków pod adresem neoslawizmu, 
zimna rozwaga Głąbińskiego i silna agitacja 
Daszyńskiego, spowodowały k l ę s k ę  K r a m a ­
r z a ;  dziennik dodaje, ze ten spór braterski 
w obozie słowiańskim ma znaczenie nietylku 
dla Słowian, lecz także znaczenie ogólne dla 
całej polityki.

„Die Zeit" równi iż uważa za najważniejszy 
wynik ukończonej wczoraj dyskusji generalnej 
nad budżetem, wytworzenie się sporu między 
Polakami a Czechami.

„Poln. Corresp." zaprzecza w iadomości roz­
powszechnianej wczoraj z wielu stron w kuloa- 
rach, jakoby mowa prezesa Koła polskiego za­
wierać miała „plaidoyer" dla utworzenia koa- 
licyi, względnie rządu koalicjrjnego.

Nasz przeiiitysi aalScwy,
(Według pracy dra F. Bujaka, „Ekonomista" 

r. 1909, I).

II.
Stosunki, w poprzednim artykule przedsta­

wione, zmuszają do zajęcia się intenzywnego 
przemysłem, który ma, wszelkie warunki natu­
ralnego rozwoju. Kiedy w 1875 r. produkowała 
Galicya 221.4 wagonów ropy, to w 1908 roku : nasze zawdzięczamy, uważa, że nie wykluczają

tnicy polscy w krótkim czasie zastąpili spro­
wadzonych początkowo cudzoziemców. Brakuje 
nam organizacyi. Tu już nietylko nieprzygoto­
wanie, czy wrodzona nieudolność i nieporad 
ność, ale brak całkowitej mgerencyi ze strony 
władz krajowych, skrępowanych niedostate- 
cznem poparciem centralnego rządu. Wszak te­
mu rządowi nie no, rękę zbytni ekonomiczny 
rozkwit „Hinterkndu". Społeczeństwo dopomo­
gło mu, dopuszczając obce kapitały, które obe­
cnie pierwsze grają skrzypce. Nie tyle groźne 
są kapitały obce, zanagażowane w kopalniach, 
co w rafinerjrach. Z kopalni kapitały angiel­
skie i belgijskie wycofały się już ze stratami, 
kapitały niemieckie napływać poczęły dopiero 
w ostatnich latach i to przeważnie drobne. — 
Nie mają i' h przedstawiciele łączności z rafi- 
neryami i dlatego chętnie poparli utworzenie 
się krajowego Związku producentów ropy. P o­
za tem ważną rolę grają kapitały austryackie, 
złączone np. w tow. akcyjnem Scliodnica, które 
ma siedzibę w Wiedniu.

Największe ranuerye są w rękach cudzoziem­
ców i tak: Vacuum Oil Co." w Dziedzicach, 
francuskie tow. akcyjne w Limanowej i w 0 - 
święcimifc, „Austiia" w Drohobyczu, akcjjne 
towarzystwo w Pardubicach i t. d. Zwłaszcza 
przedsiębiorstwa amerykańskie, filie „Standard 
OJ Co.“ dostosowywać muszą przemysł w Ga­
licyi do wymagań trustu Rockefellerowskiego. 
Decydujące stauowisko w przemyśle naftowym 
Galicyi zajęły również rafinerye wielkie na 
Ślązku i w Czechach. ,

Wśród sposobów dopomożenia przemysłowi 
naftowemu, wysuwa się na plan pierwszy zwię­
kszenie konsumcvi ropy. W  tym kierunku zro­
biono już niejedno; przybyło parę rafineryj, 
które nacisk kładą na różnorodne produkty, 
które z ropy przerobić można, koleje państwo­
we wprowadzają opalanie ropą, zakłady fabry­
czne, a nawet kuchnie i piece domowe także 
ropą opalane być mogą.

Drugim środkiem jest organ? zacya, przejawia­
jąca się w Związku producentów ropy, który 
w szeregu energicznych przejawów działalności, 
podniósł także ilość wagonów (cystern) do 150 
tysięcy. Związek producentów musi tem szyb­
ciej ująć w swe ręce nawet ekspedycję ropy, 
gdyż rafinerzy są, dobrze zorganizowani, a biuro 
ich (R. E. B )  budzi podejrzenie, iż pracuje na 
niekorzyść producentów

Dla sanacyi przemysłu naftow ego 'dzia łać 
mogą dwa czynniki: pośrednictwo kraju w ma­
gazynowaniu i sprzedaży ropy, oraz asocyacya 
wielkoprzemysłowa. Dr Bujak, któremu daty

produKcya ta wzrosła do 173.707 wagonów. — 
Jakkolwiek w ciągu tego okresu ogólnoświa­
towa produkeya wzrosła niemal 23 razy, pro­
centowy udział Galicyi z B36 wzrósł do 4'80. 
Wartość ropy w ostatnim roku obliczają na 24 
miliony koron, pomimo cen niesłychanie niskich. 
Od 1902 r. w prudukcyi Rosyi nastąpił zastój 
i dziś głównym konkurentem, niebezpiecznym 
ze względu na pochodzenie kapitału rafineryj­
nego są Stany Zjednoczone Ameryki płn. — 
Z ogólnej produkcji w latach ostatnich przy­
pada na nie 60 proc.

Oprócz naturalnego bogactwa, za rozwojem 
przemysłu naftowego n nas przemawia wysoka 
technika wiertnicza. Galicya posiada doskona­
łych kierowLików i wiertaczy, poszukiwanych 
w Rosyi, Indyach holenderskich, a zwłaszcza 
w Rumunii. Kanadyjski system wiercenia, nie­
zmiernie prosty i mało kosztowny, został w Ga­
licyi ulepszony. Nasi naiciarze, jak Wolski, 
wprowadzili nowe systemy. Wśród wybitnych 
przyrodników, zajmujących się naftą, pracowało 
i pracuje szereg Polaków, a zatem Radziszew­
ski, Załoziecki, Zuber, Szajnocha, Grzybowski, 
Windakiewicz, Krentz. Mamy więc to samo zja­
wisko, które występuje na każdem niemal polu 
ekonomicznej pracy; przyroda jest szczodrą, 
materyał ludzki zdolny i pracowity, bo i robo­

się one wzajemnie i przy odpowiedniej inter­
p retacji ustaw podatkowych, przy udogodnie­
niach kolejow ych, przy zmianach w ustroju 
górnictw a naftowego, m ogłyby w  niedługim 
czasie zaprowadzić porządek w  naszym prze­
myśle naftowym. zdg.

Rozprawa dra Bujaka, z której zdano tu sprawę, 
napisana i ogłoszona była oczywiście przed ostat- 
niomi rokowaniami z „St. Oil Comp." i nie uwzglę­
dnia zwrotu' jaki niebawem produkeya naftowa 
w kraju naszym przybrać może. (Przyp red.)

JE R Z1 NOW AKOW SKI.

ZAWIERUCHA.
Powieśo na Ge wojny rosyjsko-japońskiej.

29 (Ciąg dalszy.)

Wśród zabitych poznawał Kański znajome 
twarze L iku  żołnierzy, których ^uż zdążył po­
lubić i rosło w duszy jego uczucie żulu i bun­
tu; za co zginęli ci ludzie? —  myślał z gnie­
wem. —  przecież żadna logika nie wytłumaczy 
tym co jeszcze żyją, że śmierć ta była konie­
czną; giną za ..ojczystą Koreę“ ...

Nabożeństwo skończjJo się; umilkły ostatnie 
tony pieśni pogrzebowej; spuszczono do dołu 
zmarłych Tuż przy mogile stał kapitan Stepa- 
now, żegnając się raz po raz szerokim krzy­
żem. Po twarzy ogorzałej spłjwały inu gęste 
łzy, usta zacisnęły się nerwowo; i na innych 
oficerach znać było zdenerwowanie; twarze 
przybladły, oczy biegały niespokojnie, unikając 
widoku zabitych; mugiła zapełniła się szybko; 
zmarłych układano warstwami, jedna na dru­
giej; dla wszystkich starczyło miejsca; żołnie­
rze zsunęli ostrożnie do dołu pierwsze garście 
ziemi, ja to y  się obawiali, że urażą chowanych, 
unikając zasypywania twarzy; lecz czas naglił, 
pułkownik kazał pospieszać, dziesiątki łopat 
pnczęły gorączkowo pracować; dół szybko wy­
równano, a na żółtym pagóiku stanął samotny

krzyż, na którym czernił się napis: 
mogiła trzysta dwudziestu Eosyan.“

„Braterska

W  parę godzin później oddział gotował się 
do drogi powiotnej. Oficerowie stali opodal du­
żą grupą, rozprawiając hałaśliwie; prym trzj'- 
mał młody porucznik zwany filozofem, z powo­
du dużej ilości przeczytanych książek.

—  A  ja wam mówię —  perorował —  że 
i teraz jeszcze nikt w naszym oddziale nie 
wie, jaki był cel stoczonej bitwy.

—  Bredzisz porucznika —  zaoponował mu 
z pewną miną podpałko „ nik Jerszow, —  
wszyscy na własne oczy widzieliśmy adiutanta, 
który przyjeżdżał do naszego pułkownika z proś 
bą o pomoc.

—  Racya, myśmy pomagali sąsiadom, ale 
niecb mi kto wjtłómaczy, po co oni wleźli w 
kabałę, jaki był cel rekonesansu?

—  Spytaj się pułkownika.
—  Aha, me głupim, patrzcie, jaki chmurny 

chodzi, pewno i jego to trapi.
—  Dajmy temu pokój —  przerwał Jerszow, —  

a czy Iwanie Piotrowiczu —  zapytał słodkim 
głosem adjutanta —  relacja  o bitwie już jest 
napisana ?

— Nie jeszcze, a co ?
—  Ciekawa rzecz, kogo pułkownik przedsta­

wi do nagrody?
Adjuiant wzruszył ramionami, przycinając 

minę sfinksa nieodgadnionego.
— Jak zwykle — zauważył śmiejąc si$ 

Konar —  dostanie sztab, a z liniowych ci tylko, 
co gardłowali najDardzie.;.

Hosya Persy!.
Od początku anglo-rosyjskiego zbliżenia, te­

renem wzajemnych uprzejmości i usług była 
nieszczęśliwa, pożoga rewolucyi i kontrrewolu- 
cyi nawiedziona Persja Anglia, zawierając 
z Rosyą układ w spraffie perskiej i dzieląc 
z  nią, jak ze siostrą rodzoną, sferę w d } jt w ó w  
w tem państwie, spodziewała się, że w ten spo­
sób okupi wierność Rosyi i uzależni ją  od sie­
bie w sprawie perskiej. Rachunek ten jednak 
okazał się fałszywym. Eosya bowiem wyzyskała 
układ z Anglią z całą bezwzględnością i upa­
trzywszy odpowiednia chwilę, zajęła najpiękniej­
szą część Persyi —  prowincję Adżerbejdżan,

Uwaga ta oburzyła niemłodego już kapitana 
Okuniewa.

— Dobrze, bądźcie świadkami —  zawołał ze 
złością; —  jeżeli mnie i teraz nagroda ominie, 
podam raport, jak Boga kocham; bj'łem w czte­
rech bfiwach, lestem kontuzjonowany, a mam 
marną Annę czwartej klasy, gdy kasjer, który 
wąchał dym, ais nie prochowy, tylko z kuehm 
pułkownikowskiej, ma już dwa krzyże trzeciej 
klasy; to jest podłość!

— Oho, oho, Okuń stanął sztorcem —  drwili 
koledzy — no, zobaczymy, czy ci w stanowczej 
chwili odwagi fijb zbraknie.

—  Śmiała krytyka strop? a ostrożniejszych; 
umilkli i po cichu razem z Jerszowyift i adju- 
tantem odsunęli się ku pułkownikowi.

—  Na ramię broń —  rozległa się komenda— 
„piew cy" przed front. _ .

Rozśpiewała się pieśń ’ zika, hulaszcza i pły­
nęły za nią w dal szeregi za szeregami, a na 
równinie pozostał tylko biały pagórek z samo­
tnym krzjużem, już zapomniany.

R O Z D Z IA Ł  X X V I .

Droga Janko!
—  Wróciliśmy dopiero z ekspedycji: po raz 

pierwszy wypadło mi brać udział czynny w bi­
twie; przekonałem się, że duża to różnica ob­
serwować bitwę, chociażby z narażeniem własne­
go życia i działać pod ogniem nieprzyjaciela; 
w Porcie Artura widziałem przecie pękające 
bomby, podarte na strzępy ciała ludzkie; ciągle 
zdawało mi się, że Lazda comba jest dla mnie prze­
znaczona, a wyobraźnia, i lehamowana żadnjm 
naglącym obowiązkiem, wyprawiaia harce.

ze stolicą Taurizem. Oknpacyę tę —  jak wia­
domo —  upozorował rząd petersburski ko­
niecznością obrony interesów handlu rosyjskie­
go w północnej Persyi, zagrożonych wskutek 
ci.\głych walk, które się tam toczyłj między 
woiskiem reakcyjnego szacha a powstańczemi 
hufcami Sattar-chana.

Celem tedy przywrócenia porządku i spokoju, 
celem oswobodzenia Taurizu od oblegających 
go wojsk szacha i celem zmuszenia szacha" do 
nadania konstytucyi, wyruszył generał Snarski 
na czele sześciotysiącznego oddziału w głąb 
Adżerbejdżanu i zająwszy główne jego miasta 
I najważniejsze drogi, prowadzące w głąb pań­
stwa, zaczął po swojema gospodarować.

Na wiadomość o wkroczeniu Rosyan na tery- 
toryiim perskie, szach wydał manifest, wznawia­
jący konstytucyę i powołał do steru nowy rzad. 
Ale wszystko to było tylko czczą komedyą, 
którą rząd rosyjski kazał mu ciegrać, ponie 
wmż baruzo rychło okazało się, że generał 
Snarski ma wszystko inne na celu, tylko nie 
zmuszanie szacha do wznawiania konstytucyi. 
Ten wysłaniuk cara w celu obrony wolności 
narodu perskiego, rozpoczął swą aucyę w Per­
syi od tego, ze rozbroił bojowników tej wolno­
ści, a wodza ich, Sattar-chana, zmusił do ukry­
cia się w konsulacie tureckim W ojska rosyj­
skie zaczęły w Taurizie i w .nnych miastach 
Adżerbejdżanu gospodarować zupełnie po swo­
jemu. Rabunki, kradzieże, gwałty i morderstwa — 
oto owe środki uspokajające i cywilizujące, 
które zastosowała do Persów armia Snarskiego 
i stosuje dotychczas, nie okazując uajmniejszej 
chęci ani do zmuszania szacha do szanowania 
konstytucji ani tom mniej do opuszczenia tego 
pięknego kraju.

W  oczach całego cywilizowanego świata, tuż 
pod nosem zdumionych i nieszczególnie oryen- 
tujących się dyplomatów, Rosya dokonała je­
dnego z najbezeeniejszycn swoich rabunków w 
całej swojej historyi ubiegłego wieku. Zabór 
Mandżuryi, dzierżawa Portu Artura, bfły „in­
teresami" niebiańsko czystemi w porównaniu 
z tym ostatnim „interesem" perskim. Tu Rosya 
prześcignęła siebie samą pod względem prze­
wrotności i n.euczciwości swojej polityki.

Dzisiaj Anglia, po niewczasie zrozumiawszy 
właściwe intencje Rosyi, stara się je udarem­
nić. Liberalny gabinet, któremu przypadło w 
.udziale to niesympatyczne dla opinii szerokirh 
mas angielskich bratanie się z Rosyą, ma obe­
cnie -zadanie trudne i niewdzięczne —  skłonić 
R osję  do wycofania swoich wojsk z Persyi. —  
Ambasador angielski w Peteisburgu, p. Nicol- 
son, codzień prawie konfe”uje z lzwolsk.m w 
toj sprawie, ale, jak dotąd, bezskutecznie. E o­
sya, wyzyskując trudną sytuacyę Anglii, ani 
myśli wypuszczać ze szpon tego Kawała Persyi, 
w którym widzi chętnie hojną rekompensatę za 
strat? i upokorzenia, doznane w sprawie bał­
kańskiej.

W  tych warunkach sprawa perska, tak jak 
przed dwoma laty, była gruntem, na którym 
zrealizowało się po raz nierwszy porozumienie 
angielsko-rosyjskie, tak teraz może stać się 
powodem nowego korfiliktu pomiędzy oboma te- 
mi państwam.. Angielska bowiem racya stanu 
nie dopuszcza do tego, aby Rosya, która w 
opresyi mandżurskiej nie utraciła — jak się 
okazuje —  swoich apetytów na centrum Azyi i 
w dalszej konsekwencji na Indye, mogła usa­
dowić się na stałe w Persyi. Rząd angielski, 
zahipnotyzowany ohawą wojny z Niemcami, bę­
dzie zapewne jeszcze długi cza? skłonny do 
ustępstw na rzecz Rosyi i do tolerowania jej 
bezwzględnej zaborczości, ale ostatecznie musi 
nadejść chwila, w której p. Edward Grey bę­
dzie zniewolony zawołać pod adresem peters- 
buiskich przyjaciół wolności perskiej: „hands 
o ff!“ . Postępowanie zaś generała Snarskiego w 
Adżerbejdżanie jest tego rodzaju, że chwila ta 
może okazać się bliższą, niźbj można było przy­
puszczać.

Zaborczość rosyjska w Persyi może mieć do­
niosłe skutki także i w innej stronie Europy. 
Oto Turcya, jakkolwiek osłabiona i do wojny 
nieprzygotowana, nie może jednak spokojnie 
przypatrywać się dalszemu zaborowi ziemi ma- 
hometańskiej przez Rosyę, tembardziej, że za­
chodnia część Adżerbejdżanu. z jej jeziorami i 
górami należy do sfery bardzo żywotnych inte­
resów tureckich Nic też dziwnego, że od czasu 
do czasu pojawiały się w prasie europejskiej 
lakoniczne pogłoski o posuwaniu się Turków ku 
wschodowi od ITrmii i jez’ ora Merw w głąb 
Persyi. Chcą oni za wszelką cenę zabezpieczyć 
sobie ważne pograniczne pozycye strategiczne, 

'które kiedyś, w przyszłości, przy jakimś ryczał­
towym porachunku z Rosyą mogą się im bar­
dzo przydać.

Nie jest także wykluczonem, że w nagłem za­
ostrzeniu s p r a w y  k r e t e ń s k i e j  tkwi ręka 
Rosyi, która chce w ten sposób zatrudnić Tur­
ków w Europie i odwrócić id i uwagę od tego, 
co się dzieje w Persyi.

Słowem w sprawie perskiej ma międzynaro­
dowa polityka nowy bardzo trudny i ciekawy 
problem do rozwiązania, który uważać należy 
wyłącznie za rezm .at intryg rosyjskich i dziw­
nie w tym jedynym wypadku nieoględnej poli­
tyki angielskiej.

Anklew  szkolna.
Lwów, 15 czerwca.

Jak wiadome, zwołuje Rada szk. kraj., stosownie 
do uchwamnej przez Sejm rozolucyi, drugą z rzędu 
ankietę, tym razem dla reformy s z k ó ł  w y d z i a ­
ł o w y c h  i t y p u  m i e j s k i e g o .  Obrady trwać 
będą przez dzień 19 b. m. w gmachu namiestnictwa. 
Do udziału w ankiecie zaproszeni zostali: członko­
wie sejmowej komisyi szkoinej, członkowie sekcyi 
I Rady szkolnej, rzeczoznawcy (znawczynie) ze szkół 
miejskich i wydziałowych, kilku inspektorów okr. 
miejskich, przedstawiciele Tow. pedagog, polskiego 
i ruskiego, razem około 50 osób.

Ankiecie przedłożono następujący kwestyonaryusz:
Czy w pianie naukowym szkół wydziałowych 

męskich należy liczyć się więcej z przygotowaniem 
uczniów do szkół zawodowych, przemysłowych 
i handlowych, czy te? powinno się raczej uwzglę^ 
dnić potrzeby uczniów, którzy*po nkończeniu szkól 
wydziatowyco, wstępują wprost do praktyki w prze­
myśle i handlu ?

Czy w miastach, mających więcej szkól wydzia­
łowych, nie należaioby podzielić ich na szkoły, 
przygotowujące do handlu i na szkoły, przygoto­
wujące do rzemiosła ?

Czy w szkołach wydziałowych należy położyć 
większy nacisk na wykształcenie formalne ? ,

Czy jest wskazałam dodanie czwartej klasy 
w szkołach wydziałowych męskich, a to bądź we 
wszystkich szkołach, bądź toż w niektórych ?

O ile reforma planu naukowego szkói wydziało­
wych, poruszona w pytaniach powyższych, oddzia­
łać ma także na plan naukowy V i VI klasy szkół 
5 i 6 klasowych?

CzjT należy dążyć do zakładania w gmina.h i\iej 
skich szkół 5 i 6 klasowych, w którychby plan 
nauki klas V i .VI uwzględniał kierunek rolniczy ?

Czy i o ile proponowane w powyższych pytan.ach 
roformy plann naukowego szkół wydziałowych 
męskich, należałoby zastosować także do szkół 
ż e ń s k i c h ?

Czy w szkole wydziałowej żeńskiej trzyklasowe 
nie należałoby uwydatnić więcej, niż dotychczas 
kierunku praktycznego w zakresie gospodarstw 
kobiecego, rubót ręcznych kobiecych, lub w innym 
jakim względzie, i w jaki sposób lałoby się to 
osiągnąć ?

Czy wobec życzenia, wyrażonego na ankiecie 
pierwszej, ażeby pierwsze cztery lata ranki w szko­
łach miejskiego i wiejskiego typu zbliżyć do siebie, 
byłoby rzeczą wskazaną ograniczyć zakres uaukŁ 
w czterech klasach niższych, o ile dałony się to 
przeprowadzić ?

Tu zupełnie co innego. Wypadło mi w boju 
dowodzić rotą (widz;sz, jak prędko awansuję). 
W  pierwszej chwili, gdy nad nami świsnął 
szrapnel, ukłoniliśmy mu się prawie wszyscy, a 
strach zajrzał mi w oczy; opanowałem go je ­
dnak natychmiast... Patrzyło na mnie blisko sto 
par oczu, trzeba bjrlo myśleć o tem, by nas 
Japończycy nie wystrzelali, jak kuropatwy, no 
i strach gdzieś się podział.

Przekonałem się, że do ognia armatniego mo­
żna się nawet przyzwyczaić, naturalnie tylko 
w pewnym stopniu, bo znam wiele przyjemniej­
szych przjrzwyczajeń. Trzask pocisku jest czemś 
realnera, prawie namacalnem; można się nawet 
często od niego zabezpieczyć, byle odbiedz w 
bok lub skryć się w jakiejś dziurze. Ogień ka­
rabinowy jest o wiele dokuczliwszy, prawie go 
nie słychać; coś niewidocznego bzyka dokoła 
uszu, jakby osa, i tylko drobne bruzdy na zie­
mi i lekki kurz wskazują, że to „coś" może i 
dokuczyć.

W  czasie bitwy miałem niemiłą sensacje; 
pękła niedaleko szymoza i ogłuszył? mnie tro­
chę; wstrętny to pocisk, nie tyle zabójczy, co 
dokucziiwy; wybucha gwałtownie, wyrzuca moc 
dymu, zatruwającego płuca, i chyba kilkadzie­
siąt korcy ziemi. Gdy takie licho pęknie w po­
bliżu, ma się wrażenie, że z pół kopy żołnierzy 
wyjechało na dolinę Józafata, a tymczasem 
rzadko kto oberwie po skórze; w płucach tylko 
pełno dymu, w ustach piasku, a w głowią hu­
czy, jak w bębnie. Już to samo wskazuie, że 
„Japońce" to dzika nacya, nie potrauą mordo­
wać ludzi w  sposób elegancki.

O moje bębenki możess być spokoina, prędko

się uspokoiły. P oza  tą szymozą nic złego mnie 
nie spotkało. M jśm y zajmowali pozycye obron 
ną. doDrze ukrytą, stąd ofiar było mało. W o- 
gól.e cechą prawie wszystkich bitw jest ich 
charakter obronny (po stronie rosyjskiej). Ja się 
tam na to nie skarżę, bo m nej ryzyka, a laury 
przecie są też używane jako liście bobkowe 
nawet do zupy żołnierskiej, nie jestem zatem 
przekonany absolutnie o konieczności uwieńcze­
nia się memi.

Teraz zapewne będziemy dłuższy czas stali 
bezczynnie; wojna obecna po ukończeniu okresu 
fajerwerków nadmorskich objawia się tylko epi­
zodycznie; dla wodzów może to i nnane, ale d!a 
nas zdrowe.

Bałem się trochę, że na wejnie bydle ludzkie 
opanuje mnie zwolna, że z czasem znajdę przy­
je m n o ś ć  pewną w mordowaniu ludzi, aie widzę, 
że mi brak prawdziwych przymiotów rycerskich, 
żołnierz na wojnie powinien być śmiałym, okru­
tnym chytrym, drapieżnym; oficer, biadając 
nad każdym rannym, jest babą. Dopasowując 
siebie do tych wszystkich przymiotów, widzę, 
że daleki jestem od oożądanego ideału; niezba­
dane są jednak tainiki serca kobiecego i dlate­
go boję się, żem się zanadto szczerze wygadał 
Przecież żonka moja, z rodu Sarmatów, jeszcze 
mi za rowrotem ofiaruje skóraę zajęczą; uprze­
dzam tylko, że ją p-zyjmę pou dwoma warun­
kami —  pr mo, będzie pod nią odpowiedni ma- 
terpał na pieczeń, a secundo, skórka potem bę­
dzie wyprawiona i wraz z innemi pójdzie na dy 
wanik pod biurko. (C. d. n.).
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Z Bułgarii i Arabii.
Solun, 15 czerwca.

(Konserwatyzm AiDana-ów. — Obawy powołania. — Po- 
głoski o pomocy bnłgarsHej. — Armeński klnb w Plov- 
diiie —  Sandarski. —  Izmael Kemal Deg. —  Spisek 

oficerski w Skoplje. — Zarządzenia wojskowe).

Nowy rząd młodoturecki, rząd „konstytucyi1 
wolności", o ile one w współczesnej Turcy1 
wprowadzić się dadzą, nie jest i nie prędko bę­
dzie bezpieczny od strony A r b a n a s ó w ,  wier­
nych s t r ó ż ó w  a b s o l u t y z m u .  Jest to zu­
pełnie naturalne, chociaż me jest usprawiedli­
wione. Za czasów absolutyzmu Arbanasi byli 
w praw dziwem słowa znaczeniu w o l n y m i  
l u d ź m i  wobec obowiązujących ustaw pań­
stwowych, oddawali bowiem „in natura" tylko 
pewną, oznaczoną część osobistych dochodów 
swoim agom, nie troszcząc się o zacne inne 
obowiązki obywatelskie.

Z  konstytncyą natomiast wprowadzono obo­
wiązek płacenia p o d a t k ó w ,  i to w g o t o ­
w y c h  p i e n i ą d z a c h ,  a z  takiem urządzeniem 
społecznym Arbanas nie może się pogodzić, on 
tego wprost pojąć nie zdolny. Nic więc dziw­
nego, że Arbanasi gotują się ciągle do p o ­
w s t a n i a  w obronie koranu i kalifów, a p r z e ­
c i w  k o n s t y t u c y i .  Mohameta V aai jeden 
z ich wodzów nie uznał kalifem, ponieważ „ pra­
wy “ kalif jeszcze żyje. Młodoturkom więc nie 
pozostaje nic innego, jak tylko Abdul-Hamida 
uśmiercić, albo Arbanasów upokorzyć. Wedle 
wszelkiego prawdopodobieństwa wybiorą tę dru­
gą ewentualność.

Lecz na najgorszy czas dla MłoJotnrków 
przypadły te przygotowania do powstania, gdyż 
bunty w Azyi Małej jeszcze ciągle nie uśmie­
rzone. Młodoturcy więc, na wypadek otwartego 
powstania, będą musieli prowadzić walkę na dwie 
strony, co ira ogromnie utrudni obronę konsty­
tucyi. Największą trwogą przejmuje Młodotnr- 
kćw okoliczność wcaie nie wykluczona, ze w 
chwili wybuchu powstania Armeńczyków, w o j ­
s k a  b u ł g a r s k i e  p r z e j d ą  g r a n i c e  M a ­
c e d o n i i  i podobnie z nią uczynią, jak w r. 
1384 ze Wschodnią Rumelią.

Znaną bowiem jest rzeczą, że po rzezi w 
Adanie a r m e ń s k i  k l u b  w P i o v d i v i e ,  —  
o którym krążą prawdopodobne pogłoskę że 
iesf popierany przez rząd bułgarski, —  wysłał 
swoim rodakom w ojczyźnie znaczne pieniężne 
pos;łki, a jak niektórzy twierdzą, i orężne środ­
ki. Znanem jest tez oświadcztnia S a n d a n -  
s k i e g  o, że jego sprzymierzeńcy muszą pogo­
dzić się z „kiubistami", ponieważ B u ł g a r ó w  
w M a c e d o n i i  c z e k a j ą  b a r d z o  p o w a ż ­
n e  w y p a d k i .  Następstwem tego było, że 
Enłgarzy zorganizowali się w j e d n o  stronni­
ctwo.

Najnowsze-wieści o przygotowaniach Arbana­
sów do powstania przywiózł jeden z dowódców 
arbanaskich, I z m a i l  K e m a l  b e g ,  który nie­
dawno tu przybył. Opuwiada on, że Arbanasi 
w ostatnich dniach urządzili wiele i licznych 
zgromadzeń, na których postanowiono bronić 
praw kalifa. Twierdzi on, że taki jest nastrój 
między Arbanasami, iż nie jest wyklnczonem 
pizybycie ich do Solanu, celem uwolnienia Ab- 
dnl Hamida. Z północnej AlDanii dochodzą gło­
sy. że tam wszystko gotowe, p o d  b r o n i ą ,  i 
czeka tylko na znak, aby pójść do boju.

Znany I z m a i l  H a  di  b e g ,  mutesarif z Pe- 
ći wygnany został stamtąd przez Arbanasów i 
przybył tutaj, do Soluna, z żądaniem pomocy, 
gdyż wojska połączyły się z Arbanasami.

W  S k o p l j e  odkryto m i ę d z y  o f i c e r a m i  
s p i s e k ,  dążący do tego, aby oddziały wojsko­
we postawić na czele A rbanasów  i prowadzić 
w alkę., przeciw Młodoturkom. —  Skutkiem tego 
uwięziono pFzeszło 60 oficerów, których odraza 
rozbrojonych odesłano do Solanu.

Tutejszy rząd uwiadomiony został, że nie go­
tuje się żadne pewstanie, tylko niektóre wsie 
arbanaskie wywołały spory o paszę. Lecz nie­
bawem nadeszły wieści o prawdziwjm stanie 
rzeczy, natychmiast w ięc odkomenderowano kil­
ka bateryj do Prizrendu. a z Plovdivu wysłano 
dwie dywizy 3, które maią stłumić powstanie w 
zarodkn. W  każdym razie oczekują tu p o w a ­
ż n y c h  w y p a d k ó w ,  które mogą po raz dru­
gi podkopać konsiytucyę. Wykłuczonem jest je­
dnak, aby Abdul Haiud mógł wrócić na tron.

Grozev.

Dar Grunwaldzki.
Do administracyi „N. Reformy" nadesłali: Jan 

Szybiński 10 K ; Alojza Brunak, w myśl projektu
H. Sienkiewicza 6 Z , „Związek Górali" w Zako­
panem 10 K, z nadmienieniem, że deklaruje kwotę 
100 E, płatną w ciąga 2 lat.

Z zarządu T. S. L. piszą nam
W P. dr Kazimierz W ojnarowski w C h r z a n o ­

w i e  przesyła K 2 tytułem pierwszej raty mie­
sięcznej za czerwiec 1909.

Koło T. S. L. w B o h o r o d c z a n a c h  K 100, 
„ako fundusz żelaznj.

Czytelnia T. S. L. w K o c i n o i ń c a c h  prze­
sył . g Bo, zebrane w Czytelni.

V  3 Unisław Cichy, woźny archiwum krajo­
wego w K r a k o w i e  zobowiązuje się złożyć 20 K 
w 10 półrocznych ratach, załączając 2 K, jako 
pierwsz t rate.

Woźni dyrekcji kolei państwowych w K r a k o ­
wie po 1 koronie: pp. Sarnecki, Nowotaiski, Kasprzyk, 
Łątka, Woźniak. Juras, Rachel, Orłoś, Olszowski, 
Gawiak, Pinkus; po 50 hal. pp. Walawski, Galon, 
Kćerliński, Polońozyk, Droździewicz; po 40  hal. pp. 
Kaebanek, Nowak, Pruchnicki, Nowak, Grzywacz, 
Winiarski, Kwiatkowski; po 30 hal. pp. Berski, 
llatysik, Kościelniak, Kofin; po 20 hal pp. Łuka­
sik, Gacek, Wilk, Dąbrowa, Zabłocki, Gawron, 
Czorski, Kiasa, N. N., Barchański: po 10 hal 
pp. Jurczykiewicz, Gołka, Bogucki.

WP. Ignacy Krasowski, radca sądowy w S a m ­
b o r z e  zobowiązuje się przysyłać mlesięcznemi 
ratami kwotę 50 kor. przynajmniej.

A n o n : m. „Przed wieloma laty uzyskałam sty- 
pendyum Głowińskiego i wybrałem w całuści 1260 
Lor., które jako biednemu mieszczańskiemu dziecku 
bardzo mi były pumocue ao ukończenia studyów. 
Uważając się za dłużnika względem społeczeństwa 
polskiego składam ćz.siaj d w a  t y s i ą c e  k o r o n  
na szkoły kresowe, wschodnie i zachodnie, bez 
żadnych zastrzeżeń, „bo Jziś w Polsce wielkie 
święto, dziś okopy sypać jęto" i naród żąda szyb 
kiej pomocy. Z poważaniem L. G. w S. S,“ 

Sam bor. Grono urzędników podatkowych w Sam­
b o r z e  zobowiązuje się wypłacić gotówką 250 kor. 
Zarządowi Głównemu T. S. L. w Krakowie w dniu 
15 lipca 1910 na rzecz szkół kresowych zachodniej

i wschodniej Galicyi- pp. Antoni Dominików ski, 
Piotr Błaszkiewicz, Erazm Illukiewicz, Karol Zro- 
go^ski, Roman Babiński, Władysław Wilczek, Stan 
Ząbecki, TadeuBz Kielanowski, Otto Wallner, Jan 
Sieniewicz.

R z e s z ó w .  „Podpisani urzędnicy magistratu 
miasta Rzeszowa oświadczają, że począwszy od 
1 lipca b. r., przez lat pięć uiszczać będą pc 1 ko­
ronie miesięcznie, a uzbieraną w ten sposób kwotę 
1020 kor. wraz z narosłemi procentami przezna­
czają jako Dar Grunwaldzki do dyspozycyi T. S. L, 
bez żadnych zastrzeżeń. PP. E. Szaynowski, W. 
Polański, Wł. Jauicki, E. Lumpos, J. Kiełbiński, 
J. Mgl6j, A. Mczeia, inż. J. Królikowski, St. Kluz, 
dr J. Pełler, J. Żurowski, J Hajehrzycki, Z. Sarn- 
licki, M. Konteeki, dr A. Zagórski, K. Korski, 
Szybaiski".

Czytelnia polska T. S L. w S i d o r o w i e  (pow. 
Husiatyn) przysyła 7 kur., uzbieranych między crioD- 
sami Czytelni.

Z K r o s n a  piszą nam pod datą 12 b. n?,:
Podpisani pracownicy w przemyśle naftowym w 

Kreśnie zobowiąznją się złożyć na Dar Grnnwaldz- 
ki, w przeciąga pięcia lat. od 1 czerwca 1909 do 
31 maja 1914, bez zastrzeżuń następujące kw oty 
Wachal Władysław 2'40 kor., Iwański Stanisław 
T 20  k o r , Korcsteński Tadeusz 60 hal., Wachal 
Józef 1 2 0  kor., Lipińska Jadwiga l -20 kor., Du- 
szczyńshi Stanisław T20 kor, Eoerber Wincenty 
l -20 kor., Mokrzycki Władysław l -80 kor., Tkacz 
Aleksander 90 hal., Krzyżanowsk5 Jan 1'50, Ty 
szowiecki Wincenty l -80 kor., Daszkiewicz Józeł 
1‘20 kor., Wieczei-zak Hugon 1 '20 kor., Pstra3zyń- 
ska Kazimiera l -20 kor Razem 18 kor. 60 hal., 
w miesięcznych ratach, płatnych z góry Zarządowi 
Daru Grunwaldzkiego. Na wypadek, gdyby który 
z podpisanych zmienił miejsce pobytu, wówczas bę­
dzie opłacał daninę z nowego miejsca sam bezpo­
średnio do Zarządu —  ewentualnie z inną tamtej­
szą grupą. Do ściągania i przesyłania rat upoważ­
niony jest p. Józef Wachal.

N i e p o ł o m i c e :  Wydział Polskiego Towarzy­
stwa gimnastycznego „Sokół11 w Niepołomicach, u- 
chwalił jednogłośnie przeznaczyć z fundaszów T o­
warzystwa 50 kor., płatnych w pięcia rocznych ra­
tach, po 10 koron na Dar Grunwaldzki.

Wydział Kasy Oszczędności miasta Ż y w c a  prze­
syła koron 100.

T a r n o p o l .  Koło T. S. L. pisze: „Posyłamy
składkę w kwocie koron 12 hal 80 na Dar Grun­
waldzki, zainicjowaną i zebraną na festynie 13 
b. m. przez p. W  Krzyżanowskiego, handlowca 
w Tarnopolu".

Członkowie Czytelni polskiej Akademii górniczej 
w Leoben przesyłają 150 koron, bez zastrzeżeń.

Stowarzyszenie polskie „Strzecha" w W i e d n i u  
(IV. Hechtengasae 2) składa na szkoły kresowe 
50 koron, bez zastrzeżeń.

P. Leszek Bańkowski, sędzia w Zabłotowie zo­
bowiązuje się złożyć 100 koron, w ratacn półrocz­
nych najpóźniej do 1 lipca 1911; pierwsza rata 
w kwocie 20 koron.

W a r s z a w a :  Leon Doley, właściciel sklepu z 
obuwiem damskiem, przy nl. Nowy Świat Nr )9  w 
W arsow ie, składa deklaracyę, mocą której obo­
wiązuje się płacić w przeciągu pięciu lat, zacząw­
szy od 1 lipca 1909 r. po 2 grosze z każdej pa­
ry zrobionego obuw:a damskiego, zaś współpraco­
wnicy jego za wspólnem porozumieniem po 1 gro­
szu z każdej zrobionej pary, na Dar Grunwaldzki, 
dla walki z niemczyzną zapomucą szkoły. Robimy 
do czterech tysięcy par obawia-damskiego, to w prze­
ciągu lat pięciu złożymy 300  rubli, które obo- 
wiaznjemy się wpłacać co trzy miesiące. Le m Doiey.

WPP. Stefania i Jozef Chrzanowscy z P e t e r s ­
b u r g a  złożyli 500 koron.

Ze ZwiązKU Sokolstwa ze Lwowa rozesłano 
do wydziałów towarzystw sokolich następująca pi­
smo:

Przowodnictwo Związku postanowiło ns posie­
dzenia z dn. 1 b. m jrzed łożyć wydziałowi, a na­
stępnie Zjazdowi delegatów wniosek opodatkowania 
wszystkich członków Towarzystw związkowych 
kwotą po 1 kor. na rzecz Dam Grunwaldzkiego 
i wezwanie wszystkich wydziałów polskich Towa­
rzystw sokolich do zebrania tego podatku i nade­
słania go na ręce Związku.

Zawiadamiamy o tem wszystkie wydziały z uwa­
gi na to, że Sokolstwo polskie wobec rozbadzonej 
ofiarności, w przededniu złota grunwaldzkiego, po­
winno przyczynić 8ię do daru kwotą odpowiadającą 
swemu znaczeniu i rozwojowi, tudz:eż w celu za 
pobieżenia akcjom dorywczym i niejednolitym, któ­
re, w zasadzie dobre, zacierają wrażenie organiza­
c j i  zwartej i nie robią takiego wrażenia, jak wy­
stąpienie łączne.

Kronika.
i l n k O W ,  17 czerwca.

Sprawy miejskie. Wczoraj odbyło się posiedze.- 
nio sekcyi ekonomicznej Rady miasta. Na przedsta­
wienie r. m. dra M o r z a  przekazała sekeya magi­
stratowi nowy regulamin binra kolejowego reklama­
cyjnego przy Izbie handlowej we Lwowie, oraz, pole­
ciła magistratowi zarządzić uskutecznienie wszelkich 
rekłamacyj ze wszystkich zakładów miejskich tylko 
przez to biuro.

Na wniosek r. m. Dębickiego poleciła sekeya ma­
gistratowi zbadać stan budj nku ALadem.i sztuk 
pięknych.

Stosownie do wniosków magistratu wydelegowa­
ła sekeya komisyę zbożową z radców miejskich 
Beringera, Dębickiego, Judkiewicza. Pdro3ia i U- 
derskiego, celem rozpatrzenia sprawy nabycia grun­
tów, pod budowę domów robotniczych oraz pod bu­
dowę tanich mieszkań dla słażby miejskiej i po­
stawienie wniosków, co do zakupna takich grun­
tów. Sekeya uchwaliła przesunąć szkołę barakową 
w ulicy Diettlowskiej, na grunt miejski, za Towa­
rzystwem Dobroczynności.

Dla dozorowania tych robót sekeya wybrała ko­
mitet złożony z r. m, Beringera, Perosia i Jud­
kiewicza. Sekeya postanowiła również zwrócić się 
do prezydenta miasta dra Lea, aby wysłał delega­
ta na kongres żeglugi śródziemnej, jaki odbędzie 
się w Linzu.

Na wniosek r m. Domańskiego wezwała sekeya 
magistrat o poczynienie kroków u właściwych władz 
w sprawie rozsadzenia skały w korycie Wisły 
pod klasztorem PP. Norbertanek na Półwsin Zwie- 
rzynieckiem.

Miejskie sprawy szxc!ne. Wczoraj odbyło się 
posiedzenie sekcyi szkolnej Rady miasta, na któ- 
rem uchwalono wprowadzić piaktyczną naukę go­
spodarstwa domowego w 5-ej klasie szkoły wy­
działowej irnbnia Konarskiego, w -5 ej klasie Bzkoły 
im. Oleśnickiego i 3-ej klasie X X V III szkoły lu­
dowej, tudzież wnieść podanie do Rady szkolnej 
krajowej o odpowiednią zmianę piann nauki \

tych szkołach. Dalej uchwalono zasadę rozdawni­
ctwa zapomogi drożyźnianej, przyznanej na osta- 
tniem Dosiedzeniu Rady miejskiej nauczycielom w 
krakowskich szkołach Indowych.

Na koszta przeprowadzenia rozprawy konkuren­
cyjnej w parafii św. Floryana, uchwalono wstawić 
500 K do budżetu na rok 1910; uchwalono rów­
nież otworzyć czwartą klasę w szkole żeńskiej im. 
Mickiewicza. W  końca uchwalono sposób postępo­
wania w sprawie obsadzenia posady kierownika 
dla pierwszej klasy otworzyć się mającego żeń­
skiego gimnazyum realnego w Krakowie.

Odczyt. Staraniem Towarzystwa pielęgnowania 
nauk społecznych, odbędzie się w lokalu Towarzy­
stwa rolniczego w Krakowie (ulica Basztowa 1. 6), 
dnia 22 czerwca b. r. o godzinie 8-mej wieczór, 
odczyt dra Karola Krzetuskidgo na temat: „Prze­
silenie ameiykańskie w roku 1 9 o7 “ . Goście wpro­
wadzeni przez członków, mnją wstęp wolDy.

Z Uniwersytetu, p. Wiktor B l u m e n f e l  d,
ansknltant sądowy, rodem ze Lwowa, otrzymał
na tntejsnym Uniwersytecie stopień dra praw.

R ocin ica  S łow ackibgo. Dnia 16 b. m. odbył 
się w XNTI. szkole żeńskiej wydz, im. ces. Elżbiety 
w Krakowie, uroczysty poranek kn czci Juliusza 
Słowackiego. Po nabożeństwie zgromadziły się ucze- 
nice zakładu w pięknie przyDranej auU, gdzie 
wśród gaju zieleni wznosił się biust wieszcza.
Uroczystość zagaiła dyrektorka, przedstawiając w 
podniosłj ch słowach nieśmiertelną chwałę i zasługi 
poety; poczew uczenice odśpiewały umyślnie na 
ten cel ułożoną kantatę, po której nastąpiły do- 
klamacye licznych ustępów z celniejszych dzieł 
Słowackiego. Punktem kulminacyjnym poranka był 
nader barwDy i pouczający odczyt nauczycielski 
języka polskiego —  oraz śpiew solo uczenicy kla­
sy II. wydz. „Skąd pierwsze gwiazdy" Karłowicza, 
do słów. W .„Szwajraryi“ Słowackiego. Na zakończe­
nie chór uczenie zaintował , Eogarodzico" Słowac­
kiego. Obchód miał cechę bardzo poważną i wywarł 
silne wrażenie na młodziutkie umysły.

W gimnazyum św. Anny w Krakowie egzamin 
dojrzałości uczniów publicznych odbył się od 21
maja do 3 czeiwca b. r. włącznie pod przewodni­
ctwem radcy szkolnego Antoniego Pazdrowskiego; 
eksternistów zaś i eksternistek od 4  czerwca do 
14 czerwca b. r. pod przewodnictwem Stanisława 
Bednarskiego, dyrektora girannzynm św. Jacka w 
Krakowie.

Z uczniów publicznych otrzymali świadectwo doj­
rzałości: Oadział A .: Bachleda Jan, Baran Franci­
szek, Beller Alfred, Borelowski Kazimierz (z odzn.), 
Brysz Beniamin, Czachowski Edmund, Czoponowsid 
Jerzy, Dihm Tadeusz, Dronski Feliks, Drozdowski 
Witold, Dulowski Antoni (z odzn), Fallik Wolf, 
Fiiedmann Henryk, Gawron Zygmunt (z odzn.), 
Gieroń Antoni, Głębocki Franciszek, Glazer Edw. 
(z odzn.), G8tz-Okocimski Jan (z odzn.), Grażyń­
ski Michał (z odzn.), Hełczyński Bronisław (z odzn.), 
Kache1 Stanisław, Kamińsk* V  kołaj (z odzn.), Knrn- 
reich Meilech, Krzyżanowski Stefan (z odzn.), Ku­
liński Stanisław, Lusmader Leser (z odzn.), Ole­
ksy Ludwik (z  odzn.), Piaskiewicz Jan (z odzn)., 
Półka Józef, Rys Ignacy, Saloni Tadeusz, Sehuler 
Adolf, Slósarczyk Wojciech, Sobański Maryan, Sto 
pa Józef, Szymański Jan, Tnsiński Władysław, 
(z odzn.), Unger Geza, Witkowska Mary a (prywat, 
z odzn.) Oddział B.: Bajbur Władysław, Bielecki 
Maryan, Bileu icz Karol, Bitomski Wojciech (z od­
znacz.), Burkaokf Ignacy, Celarek Stan. (z odzn.), 
Delio Stanisław (z odzn.), Dziewiński Włodzimierz, 
Eicbhorn Leopold (z odzn.), Flakowiez Kazimierz, 
Fux Franciszek Gutkowski Franciszek, Jahoda 
Robert, Janiczak &,unisław (z odzn ), Judkie^icz 
Jerzy, Kanarek Maurycy, Kleinhandler Emil, Kło­
potowski Bohdan, Kłusek Stanisław, K^niówka Lud­
wik, Łyp Franciszen, Marzec Ludwik, Nitsch Jó­
zef (z odzn.), Pawlikowski Władysław, Pnszet Leo­
nard, Rapaport Bronisław, Reklewski Roman, Ro­
siek Franciszek, Sagan Hirsch (z odzn.), Sajak 
Józef, Singer Zygmunt (z odzn.), Sobejkc Kasper, 
Spira Jozna, (z odzn,), Stopa Wiktor, Szaraki An­
toni (z odzn.), Ścibora Julian, Tyryoon Jan, Ul­
rich Alojzy, Walczak Jakób, Wasscrborg Zygmunt 
iz odzn.), Weiss Ascher, W ójcicki Franc. (z odzn.) 
Żak Jan (z odzn,).

Z eksternistów; Bernstein Mieczysław, Bieder­
mann Sznlim, Bogatynski Z/gmnnt, Galewski Mi­
chał, Golachowski Kazimierz, Gołąb Kaz, (z odzn.) 
Hulewicz Bolesław, Kowalik Józef, Loria Mieczy­
sław, Marczyński Jan, Nuhmer Łeib, Oplustil Ru­
dolf, Orzechowski Kazimierz, Podgórski Franciszek, 
Rothmann Markus, Rudzki Bronisław, Rzepa Józef, 
(z odzn.). Sałustowicz Ignacy, Smidowicz Maryan, 
Sopiński Roman, Żebrowski Kryspin. Z eksterni­
stek: Anisfeldowa Lia, Chorążanka Bronisława
(z odzn.), Dąorowska Stanisława, Głębocka Jadwi­
ga, Griinwaldówna, Milka, Jaworkówna Anna, Ram- 
beeg Ewa (z odzn.), Silbersteinówna Lea, Strzele- 
ka Jadwiga, Tatarówna Wacława, Węgrzynówna 
Cecylia.
- Reprobowano na pół roku 3 uczniów publicznych 
4 eksternistów7, 3 eksternistki; na rok 4 ekstorni- 
stów; na czas nieograniczony 3 eksternistów 1 2 
eksternistki, udstąpiła w tokn egzaminu ustnego 
1 eksternistka

Z gimnazyum IV. Dyrekcya gimnazyum IV. do­
nosi, że egzamina prywarystów (z roku szkoinego 
19u8/9 lub z półrocza drugiego tegoż roku) odbę­
dą się we środę dnia 23 b. m., a mianowicie: egza­
min piśmienny przed południem od g o d z in y  8— 1, 
a ustny po południa od godziny 3— 6. Tego same­
go dnia odbędą Bię e g z a m i n a  w s t ę p n e  do 
klas wyższych, o ile na me Rada szkolna osobne- 
mi rozporządzeniami zezwoliła.

Egzamin wstępny 'do klasy I. na rok szkolny 
1909/10 odbędzie się w tym zakładzie w dniu 30 
czerwca od godziny 8 rano. W pisy do tego egza­
minu, polegające na złożeniu metryki, śwdadectwa 
powtornego szczepienia ospy i świadectwa szkolne­
go (jeżeli uczeń chodził do szkoły pospolitej) odbę­
dą się dnia 28 b- m. o godzinie 9 — 12 przed po­
łudniem. W  dniu 29 b. m., z powodu innych czyn­
ności, uczniów do klasy I. wpisywać się nie bę­
dzie. '

I. Gimnazyum żeńskie. Dyrekcya I. prywatnego 
Gimnazyum żeńskiego w Krakowie (ul. Wolska 1. 
13), upoważniona do wydawmnia świadectw dojrza­
łości, komunikuje następujące szczegóły: Naukę roz­
łożono na I. i IL klasy odpowiadające w zupełno­
ści I. i II. klasie gimnazyów rządowych, na dwa 
knrsy przygotowawcze I na cztery kłosy wyższego 
gimnazyum. Wpisy uczenie tak publicznych, jako- 
toż prywatnych do klasy I., L- Qa I- i 1L kurs 
przygotowawczy i do klas V .— VIII. na rok szkol 
ny 1909/10 odbywać się będą cima 28, 29 i 30 
czerwca, od godziny 9. do 12. przed południem i od 
4. do 6. po połudmn, a dnia 29; 30 i 31 sierpnia, 
od godziny 9 rano, do 12 przed południem, i od 4

przygotowawczy. Przy wpisie nczemcy powinien być 
ojciec Iud matka, albo opiekun. Od egzamina wstęp­
nego mogą być uczenice uwoimone na podstawie 
dobrego świadectwa ze szaół wydziałowych.

Fyzamina prywatne w szkole im, Wł. Jagiełły 
przy placu św. Ducha (naprzeciw kościoła św. 
Krzyża) 1. 20, odbędą się w bieżącym roku szkol­
nym w dniach 19, 21 i 22 b m. Zcaząd szkoły.

Z teatru mibj’sk!ego. Wskutek panującego zi­
mna, kuka osób z per»onala uległo chwilowej ni«- 
dyspozycyi, co spowodowało zmianę sobotniego 
przedotawienia i po południowego w niedzielę.

Zamiast więc opery „Żydówka,,, powtórzoną bę- 
dzio w sobotę wesoła operetka Straussa „Czar wal­
ca", a to na żądanie bardzo wieln osób, które
przedwczoraj nie mogły już dostać biletów, gdyż 
na kilka godzin przed przedstawieniem, wszystkie 
bilety na tę ulubioną operetkę były rozsprzeaane.

Bilety kupione wcześniej w kasie zamawiań na 
„Żydówkę", mogą być ważne na „Czar walca", 
tylko różnicę ceny kasa zamawiań zwróci, lub tez 
na życzenie całą należytość.

W  niedzielę popołudniu zamiast „Posłańca 66(56“ 
„Słodka dziewczyna", z panią Kliszewską w roli 
Kasi, wiecz, piękna uoera Gounoda „Faust", w któ­
rej w party i Małgorzaty debiutować będzie pann a 
Aleksandra Szafrańska (Krakowianka), uczenica p. 
Ignacego Waimutha, znanego artysty śpiewaka. 
W  poniedziałek premiera najnowszej operetki 
Oskara Straussa „W aleczny żołnierz", której 11 
oretto napisano podług znanej koinedyi Shawa „B o­
haterowie".

Z teatru ludowego. Dzisiaj, we czwartek i jutro 
w piątek przedstawione zostaną dwa utwory sce­
niczne treści patryotycznej: „Marsz, marsz Dąbrow­
ski!" Zenona Parnego i „W  bratnie szeregi" p. 
Bogusławskiej. W sobotę na beneiis p. Stefana 
Turskiego, odegrany zostanie nadzwyczaj wesoły 
wodewil ze śpiewami i tańcami p. t. „Raz się 
tylko ży je". Benefisant p. Tnrski, wysoce utalen­
towany artysta i sceniczny reżyser teatru ludo­
wego, zyskał sobie swemi kreacjami ogóine uzna­
nie, sądzić zatem należy, że beneiis jego zgronudzi 
liczną publiczność.

Sprawa Janiny Borowskiej. Odnośnie do toczą­
cego się obecnie śledztwa w sprawie tajemniczego 
zgonu, otrzymujemy jeszcze następujące informacye 
od osoby, która pozostawała w bardzo bliskich sto­
sunkach towarzyskich z ś. p drem Lewickim, oraz 
z p. Janiną Borowska.

W  chwili gdy Janina Borowska wystąpiła ze 
skargą przeciw redaktoiowi „Naprzodu" o znane 
zarzuty, dr Lewicki objawił gorącą chęć objęcia 
tego procesn, ze względu na swój rozgłos adwoka­
cki. I choć sprawa została, przez Borowską oddana 
innemu adwukatowi do prowadzenia, ś. p. dr Le­
wicki przez naszego informatora postarał się o to, 
że Borowska sprawę przeniosła do jego kancelarvi. 
Z początku odnosiła się Borowska do ś. p. dra 
Lewickiego z pewną niechęcią, zwłaszcza gdy ją 
usiłował wybadać, czy rzeczywiście miała jaką 
styczność z „warszawską ochraną"? Z czasem je ­
dnak, zwłaszcza podczas procesu, miejsce niechęci 
zajęło u Borowskiej żywe zainteresowanie się oso­
bą ś. p, dra Lewickiego, które niebawem przemie­
niło się w otwarte objawy miłości. Zaczęła bywać 
u niego częstym gościem o różnej porze, a w cza­
sie pobytu poza Krakowem, pisywać miłosne listy.

Te właśnie listy, chciała obecnie odebrać —  jak 
nas zapewnia informator —  Borowska dr. Lew i­
ckiemu. Obawiała się bowiem Borowska, aby listy 
te, zawierające bardzo czułą treść, nie dostały się 
w niepożądane ręce. S. p. dr Lewicki zaś chcąc 
na wszelki wypadek zasłonić 'słę przed jakimi­
kolwiek zarzutami, listy te chciał zachować dla 
siebie. Borowska oburzona tem, jeszcze przed pię­
cia tygodniami zapowiedz.ala wobec znajomych, że 
za to postanowienie dr Lewicki zginie, co się też 
rzeczywiście stało. Jak nas infoimator zapewnia, 
sprawa ma podkład czysto erotyczny.

Sędzia śledczy dr Nowotny przeprowadza obecnie 
dalej odczytywanie listów, znalezionych w mieszka­
niu ś. p. dra Lewickiego. W  najbliższych dniach 
ma się odbyć przesłuchanie Janiny Borowskiej na 
miejsen zgonu dra Lewickiego, poczem sprawa zo­
stanie oddana prokuratoryi państwa ceiem wygoto­
wania aktu oskarżenia.

Morderstwo i usiłowane zaaójstwo. Do kra­
kowskiej dyrekcyi policyi przyszło zawiadomienie, 
że w Altenbcrgu aresztowany został niejaki Piotr 
Szybiński pod zarzutem dokonania morderstwa 
i nsiłowanego zabójstwa. Piotr Szybiński, urodzony 
w r, 1867, jak wykazują akta policyjne^ pocnodzi 
z gminy Groble w powiecie bocheńskim, W  Kra­
kowie ukończył gimuazynm, gdzie następnie zapisał 
się na uniwertytet Jagielloński na wydział prawni­
czy. W  roitu 1897 jako słuchacz IV roku prawa 
popełnił w Krakowie na szkodę swoich kolegów, 
którzy przyjmowali go na mieszkanie, cały szereg 
krauzieży, za które nawet aresztowany był przez 
krakowską policyę i odpowiadał sądownie. Szybiński 
znany był swojego czasn w kołach młodzieży aka­
demickiej. Zmuszony do opuszczenia uniwersytetu, 
w jakiś czas potem przedstawiał się jako doklur 
praw, za jakiego też uważali go w najbliższem 
otoczeniu.

Wi k r a ju .
Przeciw prochowniom w obrębie miast.

Z Waduwic piszą nam: Na posiedzeniu dnia 9
czerwca b. r., rada miejska w Wadowicach, na 
wniosek radnego p. dra Góry powzięła jednomyśl­
nie następującą uchwałę: Rada wyraża graniczące 
z oburzeniem uoołewanie, że mimo 26-letnich za­
biegów magistratu w Wadowicach, czynniki miaro­
dajne nie usunęły dotąd wojskowego składu mate- 
ryałów wybuchowych ze zabudowanego obrębu 
miasta Wadowic i poleca burmistrzowi swemu, 
aby raz jeszcze, tym jednak razem w formie naj- 
euergiczniejszej, zażądał w namiestnictwie i mini­
sterstwie wojny usunięcia w jaknajkrószym czasie 
tego pomnika lekceważenia życia i mienia ludzkie­
go, a .zarazem, aby za pośrednictwem posła do Ra­
dy państwa p. dra Łazarskiego, postarał się o po­
parcie tego palącego żądania w Kole polskiem, 
względnie i w Radzie państwa. Na dodatkowy 
wniosek radnego miejskiego p dra Daniela, uchwa­
lono także wnieść w tym przedmiocie prośbę do 
tronn.

Sucha, 14 czerwca. („Sozół". —  Dar Grun­
waldzki). Towarzystwo gimnastyczne „Sokół" na 
ostatniem walnem zgromadzenia wybrało swego do­
tychczasowego prezesa, dr Jana Gawlika, w uzna­
niu zasług, położonych okuło rozwoju gniazda, człon­
kiem honorowym. Zarazem wybrano nowy wydział 
w skład którego weszli; pp. Józef Janes, prezes, 
dr Michał Szybalski, I wiceprezes, dr Karol Span- 
baaer, II wiceDrezes, Edward Marfiak, sekretarz, 
Władysław Tellek, gospodarz, Edmund Borzęcki, 
skamnik, Stanisław Herschthal, Edward Krupka, 
Leopold Olszewski, Karol Świątek, wydziałowi. —

Nowy wydział rozpoczął energicznie swa działal­
ność —  urządził obchód 3 maja i trzy wieczorni­
ce, z których ostatnia, połączona z prodnkeyami 
muzycznemi zyskała szczególne uznanie. Następnie 
krząta się wydział okułc otwarcia biblioteki i spra­
wienia sztandaru, co nastąpi w niedalekiej przy­
szłości, a tymezasem z całą energią czuwa nad 
rozwojem ćwiczeń i strzelnicą, o ile na to ciasny 
lokal i deszcze, uniemożliwiające ćwiczenia na boi­
sku, zezwaiają.

W mieście, za inieyatywą sędziego dr Zechen- 
tera, zbierają deklaracyę zbiorową na Dar Grun­
waldzki. Odrazu zgioszono przeszło 1000 korou, a 
inieyatorzy nie ustają w piacy, póki nie osiągną 
kwoty 2000 koron. Zwierzchność gminy deklaro­
wała ul ten cel 100 koron.

Grybów, 15 czerwca. (Zgromadzenia Koła nau­
czycielskiego. —  Dai Grunwaldzki.) Dnia 6 czer­
wca odbyło sie walne zgromadzenieuie „Koła pow ", 
przy udziale 40 członków. Na zebranie • przybył 
również poseł tego okręgu p. Cieluch.

Prezes „K oła", p. Boratyński, zakończył zagaje­
nie protestem w sprawie chełmskiej, a który jedno­
głośnie uchwalono.

Nad odczytanym następnie referatom przez kol. 
Rosińskiego w sprawie znanych rekolekcyj, rozwi­
nęła się dłuższa uyskusya, zakończona jednomyślną 
Uchwałą oświadczającą się przeciw jakiemukolwiek 
przymusowi praktyk religijnych ze strony „W ładz".

Następny referat: „Nauczycielstwo ludowe wobec 
sauaeyi finansów krajowych", wypracowany przez 
p. Gracę został nagrodzony gorącym aplauzem, a 
rezolncy6 jegc jednogłośnie uchwalono.

Interpelowany p. Cieluch, poseł sejmowy, w7 spra­
wie seminaryow niższego typu, dał wyjaśniające 
sprawozdanie, które nauczycielstwa do wiadomości 
bez dyskusyi przyjęło.

W  sprawie Daru Grunwaldzkiego, zoboy.iązano 
się złożyć 200 kor., w ciągu lat pięciu i przesłać 
T. S. L. Na razie urządzono składkę i zebrano 19 
koron, które jako dar nie objęty powyższą, uchwa­
łą, przesyła się na ręce redakcji „N. Ref."

i  Zakopanego. (Statystyka sezonu zimowego. — 
Przed sezonem letnim. —  Niedogodny pociąg).

Liczba gości, którzy bawili, względnie bawią 
w Zakopanem od 1 stycznia do 1 czerwca b. r. 
wynosiła 2155 osób, t. j. o 366 wńęcej, niż o tym 
samym czasie w roku ubiegłym.

Przód rozpoczęciem letniego sezunu godzi się 
przypomnieć miejscowym czynnikom niektóre pie­
kące potrzeby. I tak należałoby w pierwszym rzę­
dzie zapobiedz brakowi parku, miejsca, gdzieby go­
ście, nie mogący robić wycieczek, przechadzać się 
i zbierać mogli, gdzieby dziatwa mogła się bawić, 
a orkiestra klimatyczna- przygrywać. Byłoby ró­
wnież pożąaancm, aby zwiększona w tym roku or­
kiestra mogła grywać nietylko obok dworca Tow. 
tatrzańskiego lub w ogródku koło hotelu Stamary 
(za co, nawiasem mówiąc, Tow. tatrzańskie pobiera 
jeszcze 300 K), lecz i w pewnych godzinach w 
większych pensyonatach, posiadających ogiody, za 
małą opłatą i z wacnnkiem, że podczas koncertu 
wstęp do danego ogrodu będzie dozwolony wszyst­
kim gościom.

Od 15 b. m przychodzi tutaj z Krakowa pociąg
0 godz, 9 ’57 wieczorem, co jest niedogodnem nie- 
tylko dla osób przyjeżdżających, lecz i dla pensyo- 
natów, zmuszonych przez to do przyjmowania go­
ści przynajmniej do północy, a stałym mieszkań­
com zakłóca tyle pożądany spokój nocny. Dawniej 
pociąg przybywał o g. 8 wieczorem. Przywrócenie 
dawniejszego pociągu jest również jedną z najpil­
niejszych potrzeb Zakopanego.

Teatr Zelwerowicza na sezon tegoroczny nie 
przyjedzie. , . , _ ,

Wycieczka na Babią Gorę. „Ognisko" nauczy­
cielskie w Waćowicech, urządza w dniu 2 7 i 28 
b. m. dwudniową wycieczkę na Babią Górę, z na- 
stęDującym nrogrrmem: Wyjazd z Wadowic o wDÓł 
do 10 rano koleją do Hakowa, tam obiad, potem 
furkami do Zawoi, a następnie do schroniska na 
Babiej Górze. W  schronisku odpoczynek do 2-giej 
w nocy, poczem dalsza wycieczka pieszo przy wscho­
dzie słońca. W  Makowie drugibgo dnia znowu obiad, 
Doczem powrót do Wadowic o goilz 4 popołudniu. 
Koszta jazdy koleją i furkami, 2 obiady, opiata 
przewodnika i nocleg w schronisku, wynoszą od 
osoby 8 koron. Zgłoszenia i pieniądze nadsyłać 
można do zarządn „Ogniska", po i adresem p. Bo 
zalii Szewczykównej w W adowicacb, najpóźniej do 
22 b. m. W  razie niepogody wycieczka odbędzie 
się 3 i 4  lipca b. r.

Biała, 15 czerwca. (Gimnazyum realne i semiua- 
ryum nauczycielskie w Białej) T. S. L. założyło 
u nas przed rokiem polskie gimnazyum realną, a 
przed dwoma laty polskie seminarynm naucz, męskie, 
ażeby ludności polskiej na kresach dać także pol­
skie szkoły średnie. Od września 1909 roku otwie­
ra tam T, 8. L. w dalszrm ciąga II. klasę gimna- 
zynm realnego i II kurs seminaryum nauczyciel­
skiego.

Uczniowie, którzy ukończą gimnazyum realne, 
mogą być zwyczajnymi słuchaczami uniwersytetu, 
politecnniki i innych szaół wyższych, a świadectwa 
obu zakładów będą miały ważność świadectw szkół 
Daństwowycn. W p i s y  do gimnazyum realnego i 
seminaryum nauczycielskiego odbywać się będą od 
26 do 29 czerwca i od 28 do 31 sierpnia b. r. 
Warunki przyjęcia są takie same, jak w szkołach 
rządowych. E g z a m i n a  w s t ę p n e  do gimnazyum 
realnego, a w razie potrzeby do seminaryum nan 
czycielskiego, odbywać się będą 30 czerwca i 1 
września b. r., a rozpoczną się o godz. 8 rano.

Nowa stacya telegrailczna. Z dniem 22 czerw 
ca 1909 otwartą zostanie przy urzędzie pocztowym 
w Zembrzycach (powiat Wadowice), stacya tele 
graficzna z ograniczoną Błużba dzienną.

ś w d & t s u

Przewiezienie zwłok Modrzejewskiej do Kra­
kowa. Dzienniki amerykańsko-polskie donoszą w te­
legramach z C h i c a g o  pod datą d. 1 b m.:

Pociągiem kolei Northwesteru przywieziono tu 
w końca ubiegłego tygodnia zwłoki ś p. Heleny 
Modrzejewskioj z Los Angeles. Na dworcu powitało 
przyjezdnych małe grono osób, najoliższych znajo­
mych, gdyż rodzina zmarłej nie życzyła sobie ża­
dnych manifastacyj. Zwłoki zabrano zaraz na cmen­
tarz polsko-czeski św. Wojciecha, gdzie ziożone zo­
stały w kostnicy i pozostaną tam około czterech 
tygodni, a następnie przewiezione będą do Krako­
wa. Tysiące Polaków i innonarodowców zwiedziło 
wczoraj kostnicę na cmentarzu św. Wojciecha, 
składając hołd zmarłej. Pomiędzy gośćmi byli nie 
tylno Chicagowianie, lecz także Polacy i obcoua 
rodowcy z innych miast, a mianowicie z Milwau­
kee, Letroit, Cleveland, Buffalo i t. p. Setki 
wieńców złożono obok trumny. Przybył także ks. 
Maksymilian Kotecki, prouoszcz kościoła św. Piotra
1 Pawła, któremu towarzyszyli w nzbroieniu „R y­
cerze Koiuuba". W  kaplicy cmentarnej odprawiono

do 6 po południu, w kaucelaryi dyrektora, ulica 
Wolska 1. 13, I. piętro. Równoczeęnie będą się od­
bywały egzamina wstępnb do I. klasy i na I. kurs
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mszę żałobną Pomiędzy Polakami, którzy zwiedzili 
kostnicę, były delegacye- „Związku narodowego pol- 
skiego“ , „Zjednoczenia polsko-rzymsko-katolickiego“ , 
„Związku Sokołów“ i innych.

Wawel dla Słowackiego, z Wiednia piszą nam: 
Dnia 19 czerwca w sali „Zum griinen Baum" 
(Yir., Mariahilferstrasse 56), o godzinie 7 wieczór, 
odbędzie się publiczny w i e c  p o l s k i  z porząd­
kiem dziennym: „Sprawa złożenia zwłok Słowackie­
go na Wawelu".

0 rozszepzenie studyów kobiecych Z Wiednia 
telefonują: W  parlamencie pojawiła się wczoraj de- 
putacya akademickiego towarzystwa kobiet, która 
wręczyła ministrowi oświaty petycyę, o dopuszcze­
nie kobiet do wydziału prawniczego i na polite­
chniki i o dojiUSzezczenie abituryentek l ceów do 
uniwersytetów. Minister przyrzekł petycyę zbadać 
życzliwie.

Centrala d!a austryackich zdrojowisk Dzien­
niki wiedeńskie donoszą, że w Wiedniu ma po­
wstać centrala dla austryackich zdrojowisk, mają­
ca na celu bronienie interesów miejscowości kąpie­
lowych w Austryi. Miejscowości klimatyczne mogą 
rów nie prz.ir tąpie do centrali. Wypracowaniem sta 
tatu zajęty sie zarządy, Karlsbadu, Marienbadu i 
Budenu pod Wiedniem. Czy centrala obejmie tylko 
niemieckie zdrojowiska i uzdrowiska, czy także bę­
dzie dostępna dla wszystkich tego rodzaju miejsco­
wości w państwie austryackim, dzienniki nie wspo­
minają.

Dla służby tramwajowej. Wobec przedstawicie­
la generalni j inspekcji służby tramwajowej, a w 
obecności burmistrza miasta Wiednia odbyło się w 
tamtejszym ratuszu zaprzysiężenie około 1.000 urzę­
dników i służby miejskiej kolei wiedeńskiej. —  Po 
złożeniu przysięgi przez wymienionych funkeyuna- 
ryusaŁwj zwrócił się do nich dr Lueger z krótką 
przemową okolicznościową, w której podniósł urzę­
dowy charakter tych osób w czasie służby, zarazom 
jednakże wezwał je do uprzejmego zachowania się 
wobec publiczności. „Jeżeli ktoś —  mówił dr Lue- 
ger —  czekać musi na tramwaj 10 minut, to wy­
daje mu się, że to cała godzina. Jeżeli panowie 
zechcecie nad tem czynie spostrzeżenia, to nabie­
rzecie tego samego przekonania. Czekającemu każda 
minuta staje się nadzwyczajnie długą. Jeżeli potem 
czekający ofuknie się, nie należy na to zwTażać.—  
W j myślą wtedy nie panom, ale mnie, którego uwa­
ża w tej sprawie za odpowiedzialnego. W takich 
wypadkach nie należy surowo postępować, ale przy­
mknąć oczy i zatkać uszy. Proszę tedy panów, aże­
byście byli uprzejmi dia publiczności, udzielali jej 
żądanych wyjaśnień i w ten sposób byli dzielnymi 
sługami przedsiębiorstwa. W ten sposób, co pano­
wie uważacie za pożądane, zaskarbicie sobie zado­
wolenie Kady miejskiej, zadowolenie moje, a co naj­
ważniejsze, zadowolenie publiczności". Uwagi dra 
Luegera przytoczyliśmy, uważając je za trafne i słu­
szne, ale z drugiej strony dodać należy pod adre­
sem publiczności używającej tramwaju, uwagę, że 
funkeyonaryusze tramwaju są sługami publiczności, 
ale nie osobistymi sługami każdego z jadących!

Obowiązek odszkodowania ze strony kolei.
•Z powodu rekursu w sporze cywilnym, który wy­
toczyła skarbowi kolejowemu nieślubna matka 
pewnego mężczyzny, zabitego podczas wypadku ko­
lejowego, żądając Odszkodowania i dożywotniej 
renty za śmierć syna z nieprawego łoża, wydał 
najwyższy trybunał zasaduioze rozstrzygnięcie w spra­
wie, czy odszkodowanie takie przysługuje także 
innym osobom oprócz żony i dzieci zabitego. Po­
nieważ okazała się w tej sprawie rozbieżność zdań, 
senat z tego powodu i ze względu na dawniejsze 
sprzeczne orzeczenia odroczył wydanie wyroku, po- 
czem pierwszy prezydent trybunału dr Buber, przed­
łożył sprawę plenum senatu. Plenum postanowiło 
wpisać do księgi orzeczeń najwyższego trybunału 
zasadę prawną, że prawo do o d s z k o d o w a n i a  
p r z y s ł u g u j e  n i e t y l k o  ż o n i e  i d z i e c i o m  
z a b i t e g o ,  a l e  t a k ż e  i n n y m  o s o b o m ,  
i c t óre s k u t k i e m  umi e  r e i  j e g o  p o n i o s ł y  
, z k o d ę .  W  motywach trybunał powołał się także 
ja zasady ustawy o odpowiedzialności materyalnej 
właścicieli automobilów, tudzież na nowoczesne po­
czucie prawa.

GTOn profesorem Jak wiadomo, obecna pani 
Toselii, ks. Ludwika, żona dawnego następcy tronu 
laskiego, a ODecnie Króla, uciekła z Drezna z nieja­
kim Gironem, który był nauczycielem języka fran- 
uskiego dla je j dzieci. Gdy się oboje v  krotce ro- 
ieszli, Gircn wrócił do swego miasta rodzinnego, 
firukseli. Obecnie został tam profesorem statystyki 
landlowej na wydziale prawa tak zw. „wolnego 
juiwersytetu". Giron w sprawie ks. Ludwiki ode­
brał rolę wcale nieszlachetną.

Germanizacya jeziora Garda- Na dzień 90 bm. 
wołany jest do Werony wielki wiec w celu nara­

dzenia się co do środków, mających zapobiedz niem­
czeniu brzegów i okolic uroczego jeziora lombardz- 
tiego Garda. Otrzymali zaproszenia na wiec bur- 
nistrze miast i miasteczek, położonych nad jezio- 
/em, prezesi i delegaci rad prowincyonalnycb, przed- 
tawiciele towarzystwa Dante’go i innych związków 
fatryotycznych, członkowie par.amentu i t. d, Kio- 
łnnek i ruch całej akcyi nadaje dr Cottafavi, oraz 
./edaktor dziennika „Giornale dUtalia". Proponują 
lakaz usunięcia szyldów niemieckich, które tej wło­
skiej krainie nadaią pozór germański, zabronienie 
wznoszenia uomów w stylu północnym, oraz rozwi- 
lięcie propagandy za granicą w celu przyciągnię­
ta  do tvch okolic innych żywiołów, oprócz mo­
nieckich. Ma być także zawiązane towarzystwo bu­
dowlane z kapitałem wyłącznie włoskim.

Tyle pod względem informacyjnym. Dodamy do 
.ego że Włosi trochę za późno morą się do dzieła. 
Przecież cała masa pierwszorzędnych hoteli we 
Włoszech znajduje się w ręku niemieckim. Niemie­
cki kapitał stosunkowo największe ciągnie korzyści 
z przyjazdu cudzoziemców pod włoskie nieba. Na­
leżało jnż dawno zabrać się do odnitmezenia hotel- 
nictwa włoskiego.

Spadek po milionerze. Zakład im. Pasteura 
w Paryżu. olrz.i mał wyrokiem sądu JO milion n. 
franków, które mn zapisał zmarły w Paryżu w 
1907 bankier Osiris. Proces o ten legwt trw ł 
przeszło dwa lata.

Śmierć krewnego Nopoleona. Były oficer ma­
rynarki, Lucyan Napoleon Bonaparte - W y Be, umarł 
v  Tubnie, licząc 60 lat życia. Zmarły był synem 
angielskiego ambasadora w Pary żu, Tomasza Wyse, 
i ks. Letyc-i BonaDarte. bratanicy Napoleona I —  
Ukończywszy szkołę marynarską w Brest, znajdo­
wał się Bonaparte - Wyse od roku 1861 do 1 ts68 
w Ciągłych podróżach morskich. —  Od roku 1675 
zajmował się budową kanału panamskiego. Otrzy­
mał na tę budowę koncesyę, którą sprzedał Lesse- 
psowi.

Pożytek telegrafu oez drutu. Na wybrzeżu 
jednej z wysp Azorskich osiadł parowiec „Slawo- 
uia", własność angielskiej „linii Ounard". Parowco­
wi groziło zatonięcie, o pomoc zaś skutkiem pory

nocnej było trudno. Za pomocą telegrafu bez drutu 
kapitan „Sławonii" rozesłał na wszystkie strony 
depesze, a jednę z nich przejął parowiec „Irena", 
posiadający również przy rząd telegraficzny bez dru­
tu. Znajdując się w odległości 180 mil, parowiec 
„Irena" pospieszył na pomoc „Sławonii" i przybyT 
jeszcze na czas. Zabierał podróżnych kajutowych, 
a tymczasem nadpłynął parowiec „Batawia", we­
zwany w ten sam sposób, i dał schronienie podróż­
nym międzypokładowym. Czynność ratunkowa od­
była się bez wypadku.

K8. Ludwika w pogoni za pieniądzem. Od
kilku miesięcy przebywa w Berlinie ks. Ludwika, 
córka Leopolda, króla belgijskiego, a była żona ks. 
Filipa koburskiego, generała armii austryackiej. 
Razem z nią znajdują się w Berlinie te osoby, 
które jej ułatwiły ucieczkę z zakładu dla umysło­
wo chorych, a mianowicie były porucznik austrya 
cki Hattachich, dawny restaurator wiedeński, a 
obecny sekretarz księżny Doerfler i pokojówka jej 
Mayerówna. Księżna żyje wystawnie i jest w cią­
głych kłopotach pieniężnych, zwłaszcza że apanaże 
swoje na kilka lat naprzód sprzedała. W hotelach 
paryskich pozostawiła ks. Ludwika znaczne dłngi, 
a w Berlinie wyprowadziła się z powodu długu 
z pierwszorzędnego hotelu, położonego przy ulicy 
„pod Lipami", gdzie pomieszkanie samo kosztowało 
dziennie 160 marek. Gdy jej przedłożono rachu­
nek, księżna nie zapłaciwszy, przoprowadziła się 
do innego hotelu, a dyrekeya poprzedniego hotelu 
zaskarżyła ją. Świta jej mieszka w innym hotelu 
i równie, z powodu niezapłacenia rachunku prze­
niosła się do drugiego hotelu. Matiachich szuka dla 
ks. Ludwiki pieniędzy, ale w sposób, wywołujący 
zdziwienie.

Chciał w imieniu jej nabyć grunta w dzielnicy 
Griiuenwald i kilka dóbr tuż pod Berlinem, ale 
pod warunkiem, że księżna da nie gotówkę, lecz 
weksle, płatne za 2 lata, jednakże z prawem dal­
szej prolongaty, jeżeli do tej pory... nie umrze król 
Leopold, albo siostra króla, Karolina, wdowa po 
rozstrzelanym cesarza Meksyku, arcyks. austiyac- 
kim Maksymilianie. Otoczenie ks. Ludwiki pociesza 
wierzycieli jej, że księżna po królu Leopoldzie od- 
dziedziczy najmniej 100 milionów franków, a po 
ciotce 52. Na konto tego spadku nabył Mariackich 
stajnię wyścigową pewnego sportmena, który wy­
jeżdża w podróż naokoło świata. Za konie zapłacił 
wekslami, sprzedając je za gotówkę. Małe kwoty 
otrzymuje ks. Ludwika z banku ludowego, do któ­
rego przystąpiła jako członek z udziałami.
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Księga pamiątkowa na Kahlenbengu. Praco­
wnia introligatorska p. Jahody wykonała w tych dniach 
bardzo piękną „Księgę dobrodziej kościoła i kaplicy 
króla Jana Sobieskiego na Kahlenbergu". Księga 
ta umieszczona budzie w polskim kościółka na 
Kahlenbergu i służyć ma do zapisywania nazwisk 
tych, którzy jakimkolwiek daikiem przyczynią się 
do utrzymania kościółka. Księga oprawiona jest w 
bardzo piękną okładkę, pokrytą skórką safianową; 
zdobi ją piękny srebrny orzeł i srebrne okucie, 
wykonane w pracowni bronzowniczej p. Sztorca, 
według rysunku artysty malarza p. Fabiańskiego.

Odznaczenie. Według prywatnych informacji 
„Czasu", dyrektor kiakowskiego urzędu pocztowe­
go i telegraficznego, radca rządu, p. Maryan B i- 
l i ń s k i ,  otrzymał ad p e r s o n a m  VI rangę.

Zmarli.
■W Kielcach zmarł ś. p. ksiądz Franciszek B r u ­

dź  y ń s k i, pronotaryusz apostolski, administrator 
dyecezyi kieleckiej, urodzony w r. J829.

Ś. p. ks. Brudzyński wybrany został na admini­
stratora dyecezyi kieleckiej jednomyślnie w roku 
1907 po zgonie biskupa Kulińskiego i na stanowi­
sku tem zaskarbił sobie żywy szacunek i uznanie,

Składki na T. S. L. Z Knln T. S. L. imienia Tad. Ko­
ściuszki, ctrzjiniijemy następujący wykaz:

P. Ir .Jozef Koerb'1, komisarz kolej., złożył z okazy' 
przeniesienia go do ministerstwa kolej., kwotę 50 B na 
r ecz Koła T. S. L. im. T. Kościuszki. Przy sposobno­
ści pożegnania p. dra Koerbla złożyli koledzy na powyż­
szy cel kwotę O K 32 b.

Wpisy do I kiasy gimnazyum realnego ks. Pijarów w 
Krakowie będą się odbywały od 21 do 26 b, m., zaś 
egzamin wstępny onia 26 b. m. — Wpisy do k o l o n i i  
w a k a c y j n e j  ks. Pijarów w Ś.emieniu lub do k o n ­
w i k t u  krakowskiego każdego dnia od godz. s do 11 
rano i od 6 do 6 po połudmu. Wszelkich informacyj u- 
dziela ks. rektor iioilęgium ka. Pijarów w Krakowie.

Z dyecezyi krakowskiej. 1‘rezentę na probostwo w Lu­
bieniu otrzymał ks Wojciech Kowalski, proboszcz w 
Pcimiu. Doktorat św. teologii otrzymał w lnsbruku ks. 
Stanisław Zegarliński, Egzamin konkursowy złożyli w 
terminie wiosennym ks. Leon Drozdowski. Władysław 
Godawa, Władysław Kwiczoła. Konstanty Łabędź, Sta­
nisław Łopatowski, Stanisław Makowski. Jan Rychlik, 
,Tan Stojanowski, Stanisław Szybowski.

Z kalendarza. We czwartek 17 czerwca: Adolfa b. 
i Jolanty wdowy; w piątek 18 czerwca: Serea Jezusa. 
Marka i Marcelego; w sobotę 19 czerwca: Jnliany Palle., 
Gerwazego i Protazego.

Wschóu słouca 17 czerwca o irodz. 3 min. 32. zachód 
o f odz, 7 m. 49; długość dnia lb godzin min. 17.

Z krakowskiego obserwatoryum. nnia 16 czerwca ter­
mometr doszedł' od 7'3 do 12'2 — barometr
opadał.

Urna 17 czerwca o godz. 7 rano stan barometru 737 8 
mm., termometru 4- 8-6 C .; wiatr północno-wschodni.

Repertoar opery i operetki lwowskiej.
We czwartek „Wesoła wdówka", z p. Heleną Mi- 

łowską.
W pia.tck: „Madame BuUerfiy" (nowość).
W sobotę: „Żydówka".
W  niedziele o godz. pół do 4 po połudu.u: „Słodka

dziewczyna"; wieezór; „Faust", (występ Tadeusza ■Łow- 
czyńskiego).

Renertoar teatru ludowego.
Me czwartek: „Marsz, marsz Dąbrowski" Zenona Par- 

yiego i „W  bratnie szeregi" Al. Bogusławskii fi
W Piątek: „Marsz, marsz Dąbrowski" i „W  bratnie 

szeregi".
W sobotę: „Raz się tylko żyje" (benefis p. Turskie­

go).
W niedzielę po południu: „Figle wiosenne3: wieczór: 

„Raz się tylko żyje".

B ,  G a b - s y f e i s k a ,  ! ( r z y s z t of ory 
K r a k ó w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych labryk foitepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotówką lub na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne. Instrumenty używane od 
cen najniższych.
^ „ ^ ju u u m b i w — mu im i i w n r i i  i w   m i

Dział ekonomiczny.
X  Tanie obuwie, z  krakowskiej Izby handlo­

wej komunikują nam: W  ostatnich czasach, poja­
wiają się w dziennikach, przeważnie zamiejscowych, 
pochodzące z Krakowa oferty niezwykle taniego 
kupni obawia. Pod nagłówkiem bardzo zachęcają­
cy * . n. p. „kupno okazyjne, wysprzedaż. 4 pary 
obuwia za 5 rubli i t. p.“ ‘ anonsuje się towary po 
cenie nie pozostającej w żadnym stosunku do ich 
zwykłej ceny targowej. Anons zawiera również u­

wagę, że obuwie, o ileby nie dogadzało kupującemu, 
będzie nrpowrót bez wszelkich trudności przyję- 
tem, a cena knpna zostanie zwróconą.

W  rzeczywistości przedstawia się sprawa zupeł- 
nid inaczej. Jak to krakowska Izba handlowa miała 
sposobność sprawdzić, rozchodzi się tutaj o bez­
wartościowy towar najgorszego gatunku. Zastrze­
żenie, co do ewentualnego zwrotu pieniędzy jest 
również bez znaczenia. W najlepszym wypadku 
otrzymuje S'ę pieniądze z powrotem dopiero po dłu­
gich targach, względnie pod groźbą doniesień kar­
nych etc Nie ulega wątpliwości, że skutkiem tego 
rodzaju manipnlacyj, które dostały się do nas za 
wzorem zagranicy, cierpi dotkliwie dobra opinia o- 
gółu naszego knpiectwa. Izba, uważa też za swój 
obowiązek za pośrednictwem niniejszej notami o- 
strzedz publiczność, aby nie szła na lep takich ogło­
szeń.

x  Z centralnego Związku galic. przemysłu
fabrycznego.D ziś o godz, 5 popołudniu odbędzie 
się w sali krakowskiej Izby handlowo-przemysłowej 
zgromadzenie członków „Centralnego Związku dla 
galic. przemysłu fabrycznego", należących do sek- 
cyi krakowskiej. Na porządku dziennym między 
innemi: wybór jednego członka zarządu sekcyi i 
sprawa reformy taryf kolejowych (referent poa. 
Battaglia).

x  Dyrekeya krajowej szkoły tkackiej w Kro­
śnie ogłasza rozpoczęcie W Disów do tej szkoły na 
rozpoczynający się 1 września kurs nauki. Warun­
ki przyjęcia: ukończenie z dobrym postępem przy­
najmniej szkoły ludewej lub odpowiednie tema wy­
kształcenie, w inny sposób nabyte, oraz ukończony 
14 rok życia. Szkoła ma na celu teoretyczne i pra­
ktyczne wykształcenia majstrów i zawodowych tka­
czy, Nauka trwa dwa, względnie trzy lata, jest bez­
płatna, a uczniowie ubodzy mogą uzyskać zasiłki na 
koszta utrzymania.

Eroirilsa lwowska.
L i 17 czerwca.

T. S. L. Lwowskie akademickie Koło T. S, L. 
wydało druki, m sprawozdanie ze swej działalności 
za rok 1909, z którego podajemy poniżej kilka 
ważniejszych cyfr. Czytelń wiejskich miało Koło 
w zarządzie 28. Dochód wynosił 2.714 K 42 h, 
a rozchód 2.320 K 70 h. Członków liczyło Koło 660.

Z politechniki. P. Kaźmierz Antoni P r z e ł o -  
c k i, rodem ze Sanoka, złożył na wydziale inży- 
nieryi lwowskiej politechniki If-gi egzamin pań­
stwowy,

Kwestya językowa w sądzie. Wczoraj toczyła
się przed sądem przysięgłych we Lwowie, rozpra­
wa dr M. K o r o l  a, przeciwko p. P r o c y k o w i ,  od­
powiedzialnemu redaktorowi „Rusi", obwini inemu 
o obrazę czci popełnioną drukiem.

Przed wylosowaniem ławy sędziów przysięgłych, 
r. Stefanowicz, przew. trybunału odczytał listę sę­
dziów przysięgłych, a następnie zwrócił się do 
oskarżonego p. I. Procyka z zapytaniem, w jakim 
języku ma odbyć się rozprawa. P. Procyk zażądał, 
aby rozprawa odbyła się w języku ruskim, ponie­
waż oskarżenie, wniesione przeciwko niemu oprą 
cowano w języku ruskim, a on, przesłuchany w 
śledztwie, również w języku ruskim złożył swe 
zeznanie. Niewiadomo tylko, dlaczego wnioski obroń­
cy jego, przedłożone przed rozprawą na piśmie, w 
sprawie postępowania dowrodowego, zredagowane 
były w jeżyku niemieckim, co trybonał uwzględnił, 
mimo, że język niemiecki nie jest językiem urzę­
dowym w galicyjskiem sądownictwie. Wobec tego 
żądania zapytał r. Stefanowicz sędziów przysię­
głych, czy władają językiem ruskim. Dwudziestu 
pięcia sędziów oświadczyło,.iż nie mówią po rusku.

Oiwiadczonie powyższe wywołało skutek nieo­
czekiwany, mianowicie dało powód przewodniczące­
mu rozprawy do poruszenia kwestyi odroczenia 
rozprawy z powodu, że sędziowie —  nie znając 
języka ruskiego —  nie mogliby skutecznie śledzić 
przebiegu rozprawy. Stanowisku temu sprzeciwił 
się dr Solauski, zastępca prawny dra Korola, o- 
świadczywszy, iż okoRczność, czy sędziowie przy­
sięgli władają językiem ruskim, czy nie, nie jest 
powodem proceduralnym do odsunięcia przysięgłych 
cd wykonywania prawa sędziów obywatelskich, a 
następnie zastrzegł się przeciwko temu, aby obroń­
ca p. Procyka posługiwał się przy rozprawie języ­
kiem niemieckim, ponieważ ten język jest obcym.

I znowu powstała dłuższe narada nad tem, czy 
rezprawę odroczyć, czy też prowadzić ją w języku 
ruskim. Wynikiem narady była uchwała, aby roz­
prawa odbyła się w języku ruskim, ponieważ oskar­
żony nie prosił o delegację sądu poza-lwowskiego, 
a obowiązkiem przewodniczącego jest informować 
przysięgłych o przebiega rozprawy.

Repertoar teatru lwowskiego.
W piątek; „Car samozwaniec" (występ p . (solskiego).
W sobotę: „Ćar samozwaniec" (występ p. Solskiego).
W niedzielę: „Car samozwaniec" (wyst„n p. Sol­

skiego).

Przesilenie MmlmMi
(Telegramy „N. Reformy1* z d. 17 czerwca).
Berlin. Dzienniki uważ.ają wczorajszą m o w ę  

B iii o w a  w parlamencie niemieckim, jako za­
powiedź j e g o  b l i s k i e g o  u s t ą p i e n i a .  —  
W  mowie tej znać b.ylo z m ę c z e u i e  i b e z ­
n a d z i e j n o ś ć  utrzymania się na stanowisku 
i przeprowadzenia nowych olbrzymich podatków. 
P r z e s i l e n i e  k a n c l e r s k i e  uważają za 
bardzo bliskie.

Prasa o mówią Bitlowa.
Eerlin. Cala prasa zajmuje się wczorajszą 

mową Bulowa. Dzientrki liberalne zachowują 
siej w y c z e k u j ą c  o. Przypuszczają, że k o m- 
p r o m i s  p r z y j d z i e  do  s k u t k u ,  sytuacya 
bowiem nieco się poprawiła, ponieważ zamiar 
konserwatystów, aby uda? emniouo odesłania pro­
jektów finansowych do komisyi, n ie  p r z y j ­
d z i e  do  s k u t k u  Yv komisyi da się kompro­
mis łatwiej przeprowadzić.

„Beri. Tgbltt," sądzi, że sytuacya ula poda­
tku spadkowego p o l e p s z y ł a  s i q i wyraża 
nadzieję, że uda się ominąć utworzenie więk­
szości k o n s e r w a t y w n o -1 i b e r a 1 n o- p o 1- 
s k i e j .  h

Dzienniki konserwatywne zachowują się s p o ­
k o j n i e  i objawiają większą niż dotąd re­
zerwę.

Natomiast organ centrum „Germania", nazy­
wa wczorajszą mowę Eiilowa nowym afrontem 
dla „centrum".

I  M v  i i f r t i M .  ;
(Telegramy „N. Reformy" z dnia 17 czerwca.)

Wiedeń. Na dzisiejszem posiedzeniu Izby po­
selskiej zgłoszono wniosek, podpisany przez 
wszystkie stronnictwa, w sprawie uregulowania 
stanowiska i poborów państwowych u r z ę d n i ­
k ó w  k o n t r a k t o w y c h .

Otwarto szczegółowa rozprawę nad budż.etem 
r a d y  m i n i s t r ó w .  Zabrał głos prezydent mi­
nistrów br B i e n e r t h .

Mowa BlenertSia,
Wiedeń. Na dzisiejszem posiedzeniu Izby po­

słów przy dyskusyi b u d ż e t o w e j  zabrał głos 
jako pierwszy mówca, prezydent gabinetu br. 
B i e n e r t h ,  który stanowczo zastrzegł się prze­
ciw temu, jakoby rząd nieprzychylnie był uspo­
sobiony wobec parlamentu, s następnie polemi­
zował z wywodami K r a m a r z a  i P r a s z k a .

Bar, Bienerth o d p a r ł  t w i e r d z e n i e ,  ja ­
koby rząd prowadził politykę wrogą dla Sło­
wian Co się tyczy zarzutu, jaki pos. Praszek 
uczynił Poiakom, że tylko oni umożliwiają Niem­
com rządzenie przeciw większości słowiańskiej, 
bar. Bienerth sądzi, że stanowisko Polaków jest 
właśnie dowodem lepszym niż wszystkie inne, 
iź rząd ten n ie  j e s t  w r o g i m  d l a  S ł o ­
w i a n ;  dwóch bowiem Polaków zasiada na ła­
wie ministeryalnej obok dwóch wybitnych poli­
tyków czeskich.

Z  w i e l k i e m  z a d o w o l e n i e m  p r z y j ­
m u j e  p r e z y d e n t  w c z o r a j s z e  p r z e m ó ­
w i e n i e  G ł ą b i ń s k i e g o ,  z którego się 
przekonał, że zarówno w tym kierunku, jak 
w innych, zapatrywania mówcy Koła i rządu z g a ­
d z a j ą  s i ę  z e  s o b ą .

Rząd wobec Rusinów.
Wiedeń. P o s ł o w i e  r u s c y  mieli wczoraj 

długą konferencyę z ministrem sprawiedliwości 
H o c h e n b u r g e r e m .  W  konferencyi tej wzięli 
udział posłowie WasSilku, Oleśnicki, Konstanty 
Len icki, Okuniewski. .Tak „N. Fr. Presse" twier­
dzi, na konferencyi tej przyszłe d o  z u p e ł n e ­
g o  p o r o z u m i e n i a  między ministrem spra­
wiedliwości a Rusinami w sprawie przedłożo­
nych przez Rusinów zażaleń, odnoszących się do 
s ą d o w n i c t w a  g a l i c y j s k i e g o .  Z  tego 
powodu Rusini g ł o s o w a ć  b ę d ą  z a  b u d ż e ­
tem.

O wlasM wy dział prawniczy.
Wiedeń. Komisya budżetowa rozpoczęła obra­

dy nad utworzeniem w ł o s k i e g o  w y d z i a ł u  
prawniczego w Wiedniu. Minister oświaty hr. 
S t u e r g k h  oświadczył, że rząd tą sprawTą zaj­
mował się bardzo dokładnie zarówno w . uznaniu 
wysokiej kultury naroaowoj W łochów, jakoteż 
potrzeb ludności włoskiej w Austryi, a nie mniej 
ze względu na polityczną przyjaśń Austryi z 
Włochami. Potem minister szczegółowo omaw: ał 
stanowisko rządu w sprawo utworzenia wło­
skiego fakultetu

Przeciw m. ZdczkowL.
Berno. W  miejscowości wyborczej ministra 

Żaczka K o  j e t a i  n odbyło się wczoraj wieczo­
rem publiczne zgromadzenie wyborców, na któ- 
rem uchwalono wyrazić Żaczkowi najzupełniej­
sze wotum n i e u f n o ś c i  z powodu głosowania 
nad wmioskiem Sustersicza i w e z w a ć  g o  do  
z ł o ż e n i a  m a n d a t u .

T°iefńn! i leiegraficzna
uittósmoici „HDSJ33 ftelirmf

z dnia 17 czerwca.

BI, p .  F i l ip  F r u r h t n s m
Lwów. „Dziennik Polski" wr dzisiejszem po- 

rannem wy daniu donosi, że bł p. poseł Filip 
F r u c h t m u n  z m a r ł  rzeczywiście wczoraj o 
godz, 2 min 30 w Stryj u.

Strajki,
Petersburg. Wczoraj wieczorem przyszło to 

d o  k r w a w y c h  s t a r ć  między strajkującym 
personalem tramwajowym, a inżynierami, zastę­
pującymi konduktorów3. W  starciach tych 10 
o s ó b  z g i n ę ł o .

NicfcerisieszeActwo -ffcjay o Rretę.
Konstantynopol Uwmżają tutaj za pewmc ze 

flota turecka, odbywająca ćwiczenia w strzelaniu 
na morza Marmora. na dany znak wyruszy do 
portu K r c t e ń s k i c g o, mimo, że mocarstwa 
uie dały dotąd Turcyi żadnego upoważnienia.

P o  ‘2 & i & i i m i < ę £ i ! 3  n i m b o m

Kraków, 17 czerwca.
Z sali sadowej. W  dalszym ciągu rozprawy 

przeciw szajce włamywaczy przed ławą sędziów 
przysięgłych przesłuchiwano wczoraj i dzisiaj resztę 
oskarżonych, którzy częściowo do winy przyznali 
się, Oskarżeni Leon Rokuc i Józef Wyżga wyparli 
się jakiegokolwiek udziału w kradzieży, dokonanej 
przez Kowalskiego, starając się udowodnić swoje 
„alibi". Jan Szywała przyznał się tylko do kra­
dzieży na szkodę pp. Sclilesingora i Drnschlakówny. 
Jan Cznżyk tłóinaezy się, że rzeczy, pochodzące 
z kradzieży, znalazł w pociągu, rewolwer zaś do­
stał od SzywaJy. Magdalena Rozynaj, oszarżona o 
przechowywanie skradzionych przedmiotów, tłóma- 
czy się, iż zupełnie niewiedziala, że rzeczy, które 
znosili do niej oskarżeni, pochodzą z kradzieży3.

Po przesłuchaniu oskarżonych trybunał przystą­
pił do przesłuchiwania całego szeregu świadków 
przeważnie poszkodowanych. Między innymi zezna­
wali na dzisiejszej rozprawie, jako świadków ,e- 
agent colicyi p. Krempa, który aresztował Rokuta 
i inspektor policji p. Bronisław Karcz, odnoście 
do przebiera śledztwa policyjnego z schwytanymi 
złodziejami.

Na sali rozpraw leżą piorozkładaue najrozmaitsze 
rzeczy, przeważnie garderoba, skradziona przez 
uczestników szajki Większość rzeczy tych została 
jnż rozpoznana przez właścicieli. Wyrok zapadnie 
dziś po południu.

Ceno tragedyi w guDinecie restauracyjnym. 
Z W a r s z a w y  donoszą, że wczoraj po południu 
w lecznicy dra Solmana zmarła Janina Dowialtow- 
ika, raniona podczas zajścia w hotelu ,.Savoy‘.

Ujęcie groźnych bandytów. Z Ł o d z i  donosząj 
Dzięki energicznemu poszukiwania, polieya łództ1 
wytropiła szajkę bandytów, którzy dokonali przóf 
kilku dniami napadu na dyrektora i kasjera fâ  
bryki End^ra w Moszczenicach, pod Piotrkowens

W  mieszkaniu Ksawerego Jabłońskiego i u Sta 
nisława Maka, znalazła rewizja 25l)0 rubli, zakd 
pane w piwnicy: banknoty w butelkach, a plenią? 
dze złote i srebrne —  w workach.

Następnie ndała się rewizya do Napoleona Kraw 
czyka, którego ujęto. Zeznał on, że pieniądze w su­
mie 1300 rb. ukryte są u Franciszka Skierskiegl 
(Zgierska 123), gdzie je istotnie znaleziono. ;

W7reszcie ndała się policy^a do Wojciecha Sobo 
1 iwskiego, zamieszkałego przy szosie pabianickiej! 
Wysadzono drzwi i agenci wpadli do pomieszkania 
gdzie Sobolewski leżał w łóżku. —  Ujęto go, i, po 
rewizyi, odebrano 120 rubli. —  Skorzystawszy ze 
sposobność., bandyta wyrwał si^ policjantom i sko 
czył do okna. Jeden ze strażników pochwycił go 
za nogę, lecz w tejże chwili podbiegła marka ban­
dyty i ugryzła w rękę strażnika, który puścił So­
bolewskiego. Wypadłszy na szosę, bandyta zaczął' 
uciekać, ścigany przez policjantów, którzy strzelali 
za nim z rewolwerów. Choć ranny dwiema kulami, 
Sobolewski biegł 10 minut, aż wreszcie siły go 
opuściły i upadł. Pochwycono go i odwieziono do> 
szpitala, gdzie dogorywa. Ma on lat 25.

Tym sposobem dotychczas njęto już r.-zech isto­
tnych uczestników napadu i odzyskano 5 tysięcy 
rnbli.

Epidemia tyfusu, z B e r l i n a  donoszą: W  miej­
scowości Altvater na Śląsku wybuchła e p i d e m i a  
t y f u s u .  Około 200 osób jest chorych lub j 
umarło.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca 

M i c h a ł  K o n o p i ń s k i .

N A 9 E S Ł  A  N  E .
Artyhuły w tym dziale nie pociiodzt od 

redakcji).

K a lifo rn ijs k i syrup  z fig

C A L I F I G
Ten naturalny, przyjemny 
środek przeczyszczający,

%

który z powodu swego łagodnego a 
przytem skutecznegu działania przyjmują p) 
chętnie nawei osoby wrażliwe, jak kobiety Kj 
i dzieci, polecają lekarzi wszvstkim cier- fcj 
piącym na przejściową i stałą obstrukcję, H 

tyj zaburzenia w trawieniu i na brak apetytu, 
t;l ponieważ jest to środek o znakomitym 10 

smaku, oraz starannie i sumiennie spor- M- 
SSL ządzony. Baczność nrzy zakupnie nu Sf 

markę „CALIFIG".
■ A v!sVV> Ołnrnuć njoipa m

M i l  /
;v--e

3886

f f

ŁatiojUiiB „fańiasle-1
pensyonat Drzewieckiej.

Pokoje słoneczne z werandami, z pięknym^ wi­
dokiem na góry Wodociąg. Łazienka. Kuchnia 
doskonała. Geny przystępne. 3306 1 3

T w l l n w ł -111 Rension Liliana od 8 K dziennie. 
« U i\ 0 P U ilw «  Własny ogród. —  Kuchnia dnsko' 
nała. Do lipca ceny zniżone. 3869 1 5 {

[ m a i  s u m .
choleryną, biegunką, nieżytem jelit i t. d. może 
matka uchronić swych ulubieńców tylko przez od­
żywianie mączką „Kufeke". Bliższe wyjaśnienia o 
stosownem odżywiania i pielęgnowaniu dzie- i za 
wiera broszura „Niemowlę11, napisana przez leka­
rza chorób dziecięcych, którą można otrzymać dar 
IDO w miejscach sprzedaży lub u firmy R. K u f a  
e, Wiedeń, IIL 190 1 O

Dr Jaii t  e3.se
ordi-nuje od 20 maja w Pymanowie jako lekarz 
zakładowy. —  Utrzymuje przez lato zakład masażu 

ortopedyi i gimnastyki leczniczej szwedzkiej.

ICsirsa telegrafl£3£@.
Wiedeń. 17 czerwca. (Giełda południowa.)
Marki 117-55. Renta majowa 96‘30. Renta koronowa 

węgierska 93-05. Akrye austt. zaki. kied. f37 7a. Akeye 
węg. laks. kred. 751*—. Akcye AngloLanki 299 50. A . ;ye 
Umonbanku 548-—. AkcyeBankvereinu 52” -—, Akeye I in. 
derbankn 452 25. Akcye koldi państwowych 722-75 Lom­
bardy 110-25. Akcye ^o.ei ElbeAat O—1—. Akcye tauryno 
bron: 643-50. Akć-ye tytoniowa o--- Alpiny 64fl.'75 
Rima-lJuranyi 575'—. Akoy« prassiegc ' ’ow. żelaznego 
PórO'—. I-oay tureckie 1S4--25. Ruble 254-—.

Usposobienia: sposojne.
Berlin, 17 czerwca. (Giełda poranna.)
Akcye kredytowe 200’75. Tow dyskontowo 1S6 75
Upos mienie: spokojne.

Ciełda zbożowa.
Budaneszt 17 czerwca. Pszenica aa "aździeroik 1 3& 

do 13 36 - pszenica na kwiecień d 18 -« do 18-68; żyto 
La październik 10 15 co 10‘ lb ; owies na paśli lemis od 
7-98 ile 7-18; kukurydza na lipie. >d 7-44 do 7'45-, ku­
kurydza na sierpień nd 7‘79 do 7 80; rzepak na sierpień 
od 14-50 do —•—. Wszystko za 50 kg. w 

Oferty mierne, chęć kupna mierna, usposobienie spokOj3> 
ne, pochmurno.

mi 1 mmi 1313141
pamiętajmy

o Towarzystwie „SzScły luflocoe]"

Znakomite tutki 
do papierosów

z watą chemicznie preparowaną. H u  lic
: : poleca fabryka * •• • W  KRAKOW IE,



Nr. 272. N O W A  R E F O R M A Czwartek 17 Czerwca 1909.

r a i

w t m m s m  m i m  z m a m © ® *  -  m m  w  m & s m m

Kapiiił akcyjny 130 milionów koron. K r a k ć w ,  R y n e k  g ł ó w n y ,  L i n f a  A -B  4 4 .

Przyjmuje wkładki w rachunku bieżącvm i na książeczki wkładkowe. Podatek rentowy opłaca
bank z własnych fuuduszów. Kupno i sprzedaż papierów wartościowych, walut i dewiz. Pdzieła pożyczek
wekslowych i na zastaw papierów. Przyjmuje walory w przechowanie. W ypłaca kupony i wylosowane efekta.

•? ,
Przyjmuje wszelkie zlecenia giełdowe. Udziela ustnych i pisemnych wskazówek w tym kierunku.

2307 53 100

Fundusze rezerwowe 33 miliotsi.; koron,

.(m ;
r o  *- >. ic

‘-sWj *- r

amy zaszczyt zawiadomić nintejszem Szan. naszą Klientelę, że 
oprócz wszystkich artykułów technicznych, jako to: smary, oli- 
w y oryginalne rosyjskie, pasy do maszyn, materyały uszczel­
niające, węże gumowe i parciane, oraz artykułów do LlSta- 
lacyl elektrycznego światła i m otorów  itp. posiadamy 
w magazynach naszych Wielki sL.»ad i w y óór  2772 5 6

m  ■ ryj r r ir o n  i H

gazowych, wodociągowych i parowych, które 
cenach fabrycznych specjalnie polecamy naszym odbiorcom

111. filii 55
iii.

Jaż nadeszły 

najśw ieższe now ości

zw yczajnych, skórzanych, ftle- 
tarin, T e cco  i i. p., k t ó r y c h  

wzory wysyła opłatnie W .  A B A f i i S

L W Ó W  H O T E L  Ż O R Ż A

f i  a
L W O ^ /

2587 !> *.l •

d o  s p r z e d a n i a
na Oliramcówkach mały nowy d r e ­
w n i a n y  d o m e k ,  położony wśród 
drzew szpilkowych, obejmujący pokój 
z kuchnią i komorą, którą można prze­
robić także na pokoik. Parcela 28 me­
trów długa, 125 szeroka. Cena usta­
lona 3600 koron. Wiadomość: E. Se- 

dlaczek, kolejomistrz. Zakopane.
3732 3 3

JZ M W łftfl
z pierwszorzędnych wzorowych szpara­
gami, w dwóch w j borowj ch gatunkach 
zwykłe i cukrowe) posiada jak i w po­

pi zednich latach stale na składzie handel

L e o n a  S y k u t o w s k ie g o
Kraków ul. Szewska 21 Ceny nadzwy­
czaj niskie. Na prowincyę uskutecznia 
wysyłki najświeższych szparagów odwro­
tną pucztą lub na zamówiony dzień. 

3109 10 10

 C. k. Dyrgkcyjt kolei pofistoagwyih o trgkagje.

W Y C I Ą G  Z  B O Z K Ł A D U  J A Z D Y
ważnego oi 15 m m  do 15 mitim 19Q9 (według urn łioakcwo-emonsjsłiego),

Odjazd z M eu /a , z Podgórza Plaszou/a 1 z Podgórza przystanku :

W Y R Ó B  S W 0 J S K M

„SZIW" 
„SZUM" „SZUM"

J**dynie najskuteczniejszy środek  
do kon ierv o > ania w łosów .

Usuwa łupież, parple, wzmacnia porost, zapo­
biega wypadaniu i siwienia.

Pakiet 25 halerzy.
Do nabycia w drogueryacL: Mr. Linka, ni. 
Sławkowska i we filii, ul. Lnbicz, F. Zopstha 
i Ski, A. Pachuckiego i u firmy R am & Ska.
Licząc uznania za znakom ite dzla- 

ła n .e . 3867 2 50

I. wieM KopcGsyanawan? zawad iiżywanyCli
mm

ma zawsze na sprzedaż w bardzo wielkim wy­
borze barrzo piękne, oć. zamożnych osób pocho­
dzące landa, półkryte jedno i dwukonne kmzer- 
faetony wszelkiej, < rodzaju, Sokkij kabryolety, 
browno . t. d Kupuj o też t ale urządzenia 
rozebranych pOja-dów zt, gotówkę lab przyjmuje 
w koc '« nar ni Fischer Wiedeń, ii, Pratei urare 
76, Hotel Nordbahn. Teb 20107. 111 7 5 0

B O G f f l
ya gotówkę i na raty oraz przyhory 
do tychże Wyroby nozownice. Naczynia 
kuchenne. Przybory do dzwonków ele­
ktrycznych. Narzędzia. Drut kolczasty

i. t. p. poleca 2519 18 o

J .  F la iR o w s k i
Mm Sucz. Rynek.

EKSTRAKT ORZECHOM
do fetowania iirfych włosów

wynalazku Juliana Józefowicza,
perfamera.

Jest to najlepsza roślinna farba, którą 
można w przeciągu 10 minut ufarbowad 
posiwiałe włosy na kolor c za ia y , b ru ­

natny, szary  1 b io s d  
W K akowir a Reima i Spółka, Rynek 
gł. L'ni i A-B. J. liana. :a i Spół., dro- 
g jer j a, Szewska, Fr. Zopotha, drogua- 
rys. Sienna oraz w Innych drogueryarh.

Cena flakonu i  korony, flakoniki 
próbne k07> t*20. liSd 9 11

Przesyłka i główny skład: 
w ./ai szawie, ul. Nowa Senatorska L. 2.

12 10 w nocy poc. osob. Nr. 11 z Frakowa 
12 20 w nocy „ „ Nr 11 z Podgórza-Płasz.
do Podwołoczysk. Rołączenia w Tarnowie do 

Stróż, siad do Jasła, Nowego Sącza, Orłowa, 
Koszyc i Budapesztu; w Dębicy do Tarno­
brzegu przez Rozwadów w kierunku Prze­
worska i Nadbrzezia, oraz przez Rozwadów 
w kierunku Przeworska w Jarosławiu do 
Sokala, w Przemyśla do Sam' ora i Stryja, we 
Lwowie do Rawy ruskiej, w Krasnem do Bro­
dów, w Tarnopola do Potutorów Iwania Fu- 
scych, Husiatyna, Czcrtkowa, Kopyczyniec 
i Żbaraża. w Borkach wielkich do Grzymałowa.

303 w nocy poc. posp Nr. 7 z Krakowa
do Lwowa, a od 15 lipc~ do Czerniowiec; po­

łączenia w Dębicy do Tarnobrzegu, Nadbrze- 
zia, i przez Rozwadów w kiorunk i Przewor­
ska, w Jarosławiu do Sokala, w Prz°myślu 
do Sambora i Stryja; we Lwowie do Rawy 
ruskiej, Stanisławowa, Stryja, Nowego Za­
gorza, sianek i Sambora.

4-30 r. poc. osob. Nr. 31 z Krakowa
4'44 r poc. osob. Nr 1032 z l ’ odgóiza Płaszowa
*50  „ „ „ „ „ n przystanku

do Oświęcima, przez Podgórze-Płaszów-Skaw nę 
połączenia : w Spytkowicach do Wadowic, Al­
werni i Sierszy Wodnej; w Oświęcim e do 
Wiednia i Wrocławia.

6-43 rano poc. posp Nr. 3 z Krakowa
6 50 „ , „ Nr. 3 z Podgórza-Pł.

do Podwołoctysk i no Ickan. Połączenia: w 
w Tarnowie do Stróż, stąd do Jasła, Nowego 
Sącza, Orłowa, Koszyc i Budapesztu, w Rze­
szowie do Jasła, a stąd do Nowego Zagórza 
i Chyrowa: w Przeworsku do Dynowa, w Ja­
rosławiu do Bełżca i Sokala, w Przemyślu 
do Chyrowa i Nowego Zagórza, we Lwowie 
do Stanisławowa, Slryja, W ołkowa, Nowego 
Zagórza, Sianek i Sambora; w Krasnem do 
Brodów, w Tarnopolu do Potutorów, Iwania 
Pustego. Husiatyna. Czortkowa i Kopyczyniec; 
w Borkach wielkich do Grzymałuwa, w Pod 
wołoczyskach do Kijowa i Odessy.

7 15 r. poc. posp. sez Nr. 101 z Krakowa
7-27 r. „ „ „ Nr. 1002 z Podgórza-Pł.

do Zakopanego i Kabki; kursuje od 15 cz;rw<a 
do 30 września włącznie z worami I, II i III 
klasy wprost przechodzącymi z Krakowa do 
Zakopanego.

8-00 rano pociąg usob. Nr. 15 z Krakowa
8-09 „ „ „ ^ r- 15 z Podgórza-Pł.

do Lwowa i Podwołoczysh. Połączenia: w Tar­
nowie do Szczucina; w Dębicy do Tarnobrze­
gu Nadbrzezia i przes Rozwadów w kierunku 
Przeworska w Przemyślu do Sambora, Stryja 
i Nowego Zagórza; we Lwowie do Stryj », 
Stanisławowa, Pawy Ruski,j i Jaworowa; 
w Krasnem do Brodów, w Podwołoczyskach 
do Kijowa i Odessy.

8'30 rano poc. miesz. 411 z Krakowa
S’46 „ „ „ 411 z PodgórEd-Płaszowa

do Wieliczki.
8'40 ranu pociąg osob. Nr. 6211 z Krrkowa 

do Kocmyrzowa i do Mogiły.
9'02 rano poc. osob. Nr. 41 z Krakowa 
9T7 r. poc. osob. Nr. 1012 z Podgórza-Płaszowa 
9 24 r. poc. nsob. Nr. 1012 z „ przyst.

na linię transwersalną r rzez Podgórze-Pła izów. 
Skawinę, Suchę do Nowego Zagórza. Połą­
czenia: w Kai wary i do Wadowic i Bielska, 
w Suchej do Żywca i Zwardonia; w Chabówce 
do Zakopanego i Suchejhory; w Nowym Sącza 
do Orłowa, Koszyc i Budapesztu; w Zagó­
rzanach do Gorlic, w Nowym Zagórzu do 
Chyrowa. Przemyśla, Sambora, Sianek. Bory­
sławia, Stryja, Lwowa, Stanisławowa i La- 
wocznego. Od 1 maja do 14 czerwca i od 16 
września do 30 kwietnia z Krakowa do Zako­
panego wóz wprost przechodzący I i II klasy,

K) 30 przed poł. poc. os. sez. NT. 43 z Krakowa
10-43 „ „ „ „ „ Nr 1014 z Podg.-Pł.
10-48 „ „ „ „ n Nr „ z Podg.-prz.
do Zakonanegi i R ki; kursuje od 15 czerwca

lo 30 września włącznie z wwozami I, II i III 
klasy, przechodzącymi wprost a Krakowa do 
Zakopanego i Rabki. Połączenie w Suchej 
do u] w-a i Zwardonia.

11-00 przed poł. poc.,osob. Ni 13 z Krakowa
1112 „ „ „ „ Nr. 13 z Podgórza-Pł.
do Podwtłoozysk i Icnan. Połączenia: w Tarno­

wie do Stróż. Nbwogo Sącza, Orłowa, Koszyc 
i Budapesztu- w Rzeszawie do Jasła, a stąd 
do Nowego Zagórza, Chyrowa i Stryja: w 
Przeworska do Dynowa; f Jarosławiu do 
Sokala; w Przemyśla do Chyrowa, Samuora, 
Stryja i Nowego Zagórza; we Lwowie do 
Stanisławowa, Stryja. Nowego Zagórza i 
Sambora; w Tarnopolu do Potntor, lwr.nia 
Pustego. Husiatyna, Czortkowa, Kopyczyniec, 
Zbaraża, w Borkach wielkich do Grzi małowa.

1-15 po poł. poo. osob. Nr 33 z Krakowa 
D30 po poł. poc. osob Nr. 1034 z Podgórza-Pł.
1-38 „ „ „ „ NT. 1034 z „ przysL

do Suchej i Oświęcima, przez Podgórze-Płaszuw- 
Skawinę; Połączeniu w Kai wary; do Wa­
dowic i" Bielska, w Oświęcimiu do Wiednia 
i Wrocławia.

1-30 po poł. poc. miesz. Nr. 461 z Krokowa
1-44 „ „ „ „ Nr 461 z Podgórza-Pł.

do Wieliczki.
1-45 po poi. pociąg osob. NT. 6213 z Krakowa 

ao Kocmyrzowa I uo Mogiły.
2-53 po połud. poc. posp. Nr. 5 z Krakowa

do Lwowa. Połączenia: w Tatnowie do Szczucina, 
Stróż, stąd do Jasła i Nowego Sącza, a od 
15 czerwch do 30 września włącznie także 
do Orłowa; w Dębicy do Tarnobrzegu i przez 
Rozwadów w kierunku Przeworska; w Rze­
szowie dc Jasła, a stąd do Nowego Zagórza,, 
Chyrowa i Stryja; w Przewoi sku do Dj nowa, 
w Jarosławia do Sokala, i Przemyślu do 
Chyrowa, Sambora, Stryja i Nowego Zagorza; 
we Lwowie do Stanisławowa, Stryja, Nowego 
Zagórza i Sambora.

3-05 po poł. poc. osob. Nr. 25 z Krakowa
3* 13 „ „ „ „ Nr. 25 z Podgórza-Pł.

do Tarnowa. Połączenia, w Tanu wie do Szczu­
cina, Stróż, stąd do Jasia i Nowego Sącza, 
a od 15 czerwca do 30 września iakże do 
Orłowa.

3 45 po poł. poc. os. sez. Nr. 49 z Krakowa 
3 57 „ „ „ „ „ Nr. 1020 * Podg.-Płasz.
4-04 „ „ „ „ , N t .  „ z  Podg.-pizyst.

do Zakopanego i Rabki knrsnje od 15 cze; ..ca 
do 30 września włącznie z wozami T, II i 111 
klasy wprost przechodzącymi z Krakowa do 
Zakopanego i Rabki.

6-10 wieczór poc. osob. Nr. 27 z Krakowa
6-21 n u r  27 z Podgórza-Pł.

do Tarnowa, Połączenie w Tarnuwie do Stróż, 
Nowego Sącza i Jasła.

7-40 wiecz por miesz. Nr. 4o3 z Łnikowa 
7-51 Nr. 463 z Podgórza-Pł.

do Wieliczki.
7-50 wieczór poc. osob. Nr. 6215 z Krakowa 

do Kocmyrzowa.
8 00 wiecz. poc. osob. Nr. 45 z Krakowa
8-13 w. poc. usob. Nr. 1016 z Fodgórza-Pł. 
b-20 „ „ „ Nr. 1016 z Podgórza przyst.

na linię transwersalną przez Podgórze-Płaszów, 
Skawinę, Suchę do Nowego Zagórza. Połą­
czenie w Skawinie do OświęciniL, a stamtąd 
do Wiednia i Wrocławia: w ICalwaryi uo
Wadowic;, w Suchej do Żywca; w Zugórzar 
narh do Gorlic; w Nowym Zagórzu du Lliy- 
rowa, Przemyśla, Sambora, Bianek. Borysła­
wia, Stryja, Lwowa, Tarnopola, Stanisławo­
wa i Ławoczuego

8-38 wieczór poc. posp. Nr. 1 z Krakowa
do Ickan, Bukaresztu. KLnsfinoyi, a stąd okrę­

tem we czwartki i niedziele do Konstanty­
nopola. Połączenie w Przemyślu do Chyrowa, 
S..mbora, Stryja i Nowego Zagórza.

9-00 wieczór poc. osob. Nr. 17 z Krakowa 
910 „ „ „ Nr. 17 z Podgórza-Pł,

do Podwołoczys.!: i Ickan. Połączenie w Bierza- 
nowio do Wieliczki; we Lwowie do Jawo­
rowa, Rawy Ruskie', Btanisławowa, Stryja, 
Wolkowa, Nowego Zagórza, Sianek i Sam­
bora; w Krasnem do Brodów; w Tarnopolu 
do Husiatynr Czortkowa i Kopyczyniec; w 
Borkach, wielkich do Grzymałowa; w Pod­
wołoczyskach do Kijowa i O lessy.

10-30 w nocy poc. osob. Nr. 19 z Krakowa
10-39 * „ n Nr. 19 z Podgórza-Pł.
do Lwowa. Połączenia: w Bitrzanowie do Wie­

liczki, w Rzeszowie do Jasła, a stąd do No­
wego Zagórza i Chyrowa; w Przeworsku ao 
Dyn iwa w kierunku Rozwadowa; w Prze­
myślu do Chyrowa i Nowego Zagórza. We 
Lwowie do Stanisławowa, Jaworowa, Nowego 
Zagórza, Sianek, Sambora i Stryja,

11-05 w nocy poc. osob Nr. 413-Krakowa 
11-16 „ n n Nr, 413 z Podgórza-Pł.
do Wieliczki.
11-52 w nocy poc. osob. Nr 47 z Krakowa
12-04 „ „ „ Nr. 1022 z Podgórza-Pł.
12-09 „ „ „ Nr, 1022 z „ przyst.
do Nowego Sacza przez Podgórze-rłaszów, Ska­

winę, Suchę; Połączenia: w Skawinie Jo 
Oświęcima a stamtąd do Wiednia; w Su­
chej do Żywda i Zwardonia; w Chabówce do 
Zakopanego i Suchahory; w Nowym Sączt. do 
Orłowa, Koszyc, Budapesztu i Stróż. Z Kra ■ 

. kowa do Zakopanego kursują wozy wprost 
przechodzące.

Przm d dc M c o ,  do Podgórza P lm ow  1 do Podgórza przystanku:
I2'50 w nocy poc. posp. Nr. 8 do Krakowa
ze Lwowa, tamże połączenie od Jaworowa, Ra­

wy ruskiej, Stanisławowa i Stryja; w Prze­
myślu od Stryja, Sambora, Nowego Zagórza 
i Posady chyrowskiej

3-23 rano pociąg osob. Nr. 12 do Podgórza-Pł- 
3 35 „ „ „ Nr. 12 do Krakowa

z Podwołoczysk i Ickan Połączenia: w Borhtch 
wielkich z Grzymałowa, w T&inopolu z Zba­
raża, Kopyczyniec, Czortkowa, Husiatyna, rwa­
nia Pustego i Potutor, w Krasne u od Brodów; 
we Lwowie od Jaworowa, Rawv Russie , Sta­
nisławowa i Stryja; w Przemy ślu od Nowego 
Zagórza, Stryja, Sambora i Posady chyro 
wskiej, w Rzeszowie od Jasła; w Dębicy ad 
Przeworska przez Rozwadów; w Tarnowie od 
Jasła, Orłowa, Koszyc i Budapesztu.

4-57 rano poc. osob. Nr. 20 do Podgórza-Płasz.
5-10 „ „ „ Nr. „ do Krakuwa

ze Lwowa. Połączenia: w Przemyślu od Nowego 
Zagórza i Cbyrowa; w Przeworsku od Roz­
wadowa.

6-45 r. poc. osob. Nr. 1017 do Podgórza przyst. 
6'52 r. „ „ Nr. 48 do Podgórza-Fłasz.
6'07 r. ,  „ Nr. 48 do Krakowa

z linii transwersalnej od Nowego Zagórza przez 
Suchą, Skawinę, Podgórze-Płaszów, Połącze­
nia: w Jaśle od Rzeszowa, a Zagórzanach 
od Gorlic, w Nowym Sączu od Orłowa w Cha 
bówee (od 15 maja do 80 września) ze Za­
kopanego.

6 41 ram poc. posp. Nr. 2 do Podgórza-Płasz.
6 49 „ „ „ Nr. 2 dc Krakowa

Z Ickan. Połączenia w środy i niedzielo przez 
Konstanuyę z Konstantynopola (okrętem do 
Konstancyij, codzieu od Bukaresztu; we Lwo­
wie od Stryja, Wołkowa,-Nowego Zagórza, 
Sianek i Sambora; w Przemyślu od Nowego 
Zagórza i Chyrowa.

7 19 rano poc. osob Nr 412 do Fodgórza-Pł. 
7'30 _ Nr. 412 do Krakowa

z Wieliczki.
7*40 rano pociąg osob. Nr. 6212 dc Krakowa 

z Kocmyrzowa i Mogiły.
7-38 rano poc. osob Nr. 1033 do Podgórza prz.
7-45 „ n »  Nr. 1033 do Podgórza-PL
7 59 „ „ „ Nr. 32 dc Krakowa

z (iświęcima. Połączenia: w Oświęcimiu od 
Wiednia i Wrocławia; w Spytkowicach od 
Wadowic; w Skawinie od Żywca i Suchej.

815 lano poc. osob. Nr 118 do Podg.-Płasz.
8 25 „ „ „ Nr 118 do Krakowa

z Tarnowa. Połączenie w Tarnowie od Nowego 
Sącza, Jasła i Stróż.

8'34 rano poc. osob. Nr. 18 do Podgórza-Płasz.
8-45 a n a Nr. 18 do wrakowa

z Podwołoczysk i ickan. Połączenia: w Podwo­
łoczyskach od Kijowa i Odessy; w Borkach 
Wielki:h od Grzymałowa; w Tarnopolu od 
Iwania Pustego, Husiatyna, Czoitkowa, Ko­
pyczyniec i Zbaraża; w Kiasnem od Brodów, 
we Lwowie od Stryja, Wołkowa, Nowego Za­
górza, Sianek i Samb- a; w Tarnowie od 
Nowego Sącza, Stróż i Jasła.

10-28 r. poc. miesz. Nr. 1361 do Podgórza przyst, 
10 35 r. „ „ Nr. 1061 do Płaszowa
Z Oświęcimia Połączenia w Os’więcimiu od 

Wiednia i Wrocławia; w Podgórzn-Płaszowie 
do Frakowa.

11-28 r. poc. miesz. Nr. 462 do Podgórza-Pł. 
11-35 r. „ a " Nr. 462 uo Krakowa
z Wieliczki; połączenie w Podgórzn-Płaszowie 

<.d Oświęcima i Skawiny.
1-00 po poł. poc. osob. Nr. 6214 do Krakowa 

Z Kocmyrzowa i Mogiły.
1-01 po P°f- P°c- os- Bez- Nr 114 do Podg-rł.
1*12 a " a n a „ do Krakowa,

z Tarnowa Kursuje w niedziele, czwartki i 
święta. Połączenie ŵ  Tarnowie z Nowego 
Sącza, Strć#} J&sła i Szczucina,

1-16 po poł. poc. osob- Nr. 14 J0 Podgórza-Pł.
1-27 „ a » n Nr. 14 do Krakowa

ze Lwowr Połączenia: w Przemyślu od Nowe­
go Zagórza, Stryia Sambora i Chyrowa; w 
Jarosławi" od Sokala; w Przeworsku od Dy­
nowa; w tzeszowie od Jasła, w Dębicy id 
Przeworska przez Rozwadów , od Nadorzezia, 
w Tarnowie od Nowego Sącza, Stróż, „asła 
i Szczucina.

1.47 po poł. poc. os. sez. NT. 1013 do Podg.-prz.
1-52 „ n a B a Nr. „ do Podg.-Pł.
2.04 „ „ a a a Nr. 14 do Krakowa.

z Zakopanego i tabki knrsnje od 15 czerwca
do 30 września, włącznio z wozami I, II i HI 
klasy, aursując-nni wprost z Zakopanego 
i Rabki do Krakowa. Połączenie w Suchej 
od Zwardonia i Żywca.

2 24 po poł, poo. posp. Nr. 6 do Krakowa 
ze Lwowa. Połączenia: we Lwowie od Jaworowa, 

Rawy Ruskiej, Nowego Zagórza Sambora, 
Stryja i Stanisławowa w Przemyślu od Ohy- 
>)wa, Sambora i Stryja; w Przeworsku od 

Rozwadowa i Nadorzezia.
3-19 po poł. poc. os. Nr. 414 do Podgórza-Pł.

„ „ „ „ N r .  414 do Krakowa
z Wieliczki.

4 22 po poł. poc. os. Nr. 1011 do Pcdgórza prz
» n n „ Nr. 1011 do Podgórza-Pł.

4-45 „ „ „ „ Nr. 42 do Krakowa
z linii transwersalnej od Nowego Zagórza, pizez 

Suchę, Skawinę, Podgórze-Płaszów. Połącze­
nia: w Nowym Zagórzu od Stryja, Ławo- 
cznego, Stanisławowa, Tarnonola, Lwowa, Bo­
ry sławit ; w Jaśre od Rzeszowa; w Zagórza­
nach z Gorlic; w Sączu od Orłowa; w Cha­
bówce od Zakopanego; w Suchej od Zwar­
donia, w Kalwaryi od Bielska i Waaowic. 
W Skawinie z Oświęcimia i Wiednia. Z Za­
konnego do Krakowa wprost przechodzący 
wóz I i II klasy.

5-50 po poł. poc. us. Nr 116 do Podg.-Pł.
6-00 wieczór „ „ Nr „ do Krakowa.

z lamowa. Połączenie w Tarnowie od Nowego 
Sącza, Stróż, Nowego Zagórza, Jasła pr.-.ez 
Stróże i Szczucina, a od L5 czerwca do 30 
września od Budapesztu, Koszyc i Orłowa. 

6 12 wieczór poc. osob. Nr. 16 do Podgórza-Pł, 
6'22 „ „ „ Nr. 16 do Krakowa

Z Fouwcłoczysk I ICKan. Połączenia; w Podwo­
łoczyskach od Kijowa i Odessy, w Krasnem 
od Brodów; wo Lwowie od Jaworowa, Rawy 
ruskiej, Stryja, Navrego Zagórza i Sambora; 
w Przemyślu od Nowego Zagórza Stryja, 
Sambora, Chyrowa; w Jarosławiu od Sokala; 
w Pizeworsku od Rozwadowa i Nadbrzozia; 
w Tarnowie od Nowego Sącza, Stróż, Nowego 
Zagórza i Jasła przez Stróże i Szczucina, a 
ud 15 czerwca do 30 września od Budapesztu, 
rroszyc i Orłowa; w Bieizanowie od Wie­
liczki.

6-35 w. poc. osob. Nr. 464 do Podgórza-Płasz.
6 50 w. „ „ Nr. „ do Krakowa

z Wieliczki.
7.10 wiecz. poc. osob. Nr. 6216 do Krakowa 

z Kocmyrzowa.
7.09 w poc. posp. sez. Nr. 1001 do Podg.-Pł.
8.10 „ „ „ „ Nr. 102 do Krakowa,

z Zakopanego i Rabki, kursuje od 15 czerwca
do 30 września włącznie z wozami I, II i Ul 
klasi wprost przechodzącymi z Zakopanego 
do Krakowa.

8 55 wiecz. poc. os. Nr. 1035 do Podgórza prz.
9-00 „ „ „ Pr. 1035 Jo Podgórza-Pł.
9-12 „ „ „ Nr. 34 do Krakuwa

z uświęcima, Połączenie w Oświęcimiu od
Wicdni:- i Wrocławia; w Spytkowicach od 
Sierszy-Wodnej, Alwernii i Wadowic.

y-25 wiecz. poc. posp. Ni 4 do Krakowa 
10"02 wiecz. poc. posp. Nr. 104 do Podgórza-Pł. 
10-10 „ „ „ Nr. 104 do Krakowa
z Podwołocz” sk i z ‘.ckan. Połączenia w Pod­

wołoczyskach od Kijowa i Ouessy; w Borkach 
wielkich od Grzymałowa; w Tarnopolu od 
Potutor, Husiatyna, (Tortkowa i Kopyczy­
niec; w Krasnem od Brodów, we Lwowie śd 
Rawy Ruskiej, Stryja, Wołkowa, Nowego Za­
górza, Sianek i Sambora; w Przemyślu od 
Stryja, Sambora i Posady chyrowskit j ;  w Ja­
rosławiu od Bełżca i Sokala; v Przeworsku
00 Dynowa, Nadbrzuzia, Rozwadowa i Tar­
nobrzega; w Rzeszowie od Jasła; w Dębicy 
odPi zeworska przez Rozwadów od Nadbr azia
1 Tarnobrzegu; w Tarnowie od Budapesztu, 
Koszyc, Nowego Sącza, Stróż, Nowego Zagó 
rza, Jasła przez Stróże i Szczucina,

10-41 w. poc. osob. Nr 1021 do Podgórza-przysL
10 47 w. „ „ Nr. lu -21 do Podgórza-Płasz.
11 00 w nocy poc. osob. Nr. 46 do Krakowa
Z Ntwego Sącza przez Suchę. Skawinę, Podgó­

rze-Płaszów. łołączenia w Nowym Sączu od 
Budapesztu, Koszyc, Orłowa; w Chabówce 
od Zakopanego i Suchachory, w Sndiej ze 
Zwar ionia, w Kalwaryi od Bielska i Wado­
wic Z Zakopanego do Krakowa wprost prze­
chodzący wóz 1 i II klasy.

11 "06 wiccz. poc. osob. Nr. 24 do Fodgórza-ił. 
11*15 wiecz. poc. osob. Nr. 24 de Krakowa 
Z Rzeszowa, połączenia: w Rzeszowie od Jasła, 

Dębicy cd Rozwadowa, Nadurzezia i Tar­
nobrzega, w Tarnowie oo Buuapesztn, Koszyc, 
Orłowo, Nowego Sącza. Stróż, Nowego Zagó­
rza i Jasła przez Stróżo i Szczucina w Bie- 
rzanowie od Wieliczki.

Bozkłaay jazdy w formacie kieszonkowym są 
uo nabycia po cenie 30 hal. na stacyaeh c. k. 
Kolei Państw., u konduktorów, jakotez w Kra­
kowie w biurze spedycyjnem Bujańskiego, w 
księgarni Krzyżanowskiego, w cukierni Mau- 
liziego, w handlu Fischera (linia a -B) i w han­
dlu Porębskiego i Zimiera,

usuwa
MYDŁO ZIOŁOWE V  ,h h

Odznaczone złotym medalem i cli-ploinem 
hor oron "i\. Nie jest się grubą, niu ma się 
jilnycn bioder, lecz młodocianą, smukłą, eleg'. 
figurę i powabne wzięcie. Nie je T to środek 
lei zniczy a.ii tajemny, lecz sepruski środek 
odtłuszczający dlsi osób otyłych. Przez leka- 
rz- polecany. Bez dyety, bez zmiany spo­
sobu Życ-ia Znakomity skutek. Kawałek, 
250 g. K 4, 3 kawntld K 10, 6 kawałków 
K 16. Jedynie u firmy H . Feitb N a ch f- 
Witućii, VI * 1 , F.iolitcrgasse 9, 3448 2 O

S z k o ła  k H c h a i is r y i

mnisuos soKMTOtoiczji
Kw. c. k. Urzędnika rachunkowego państw., 
sądowego i związk. lustratora Stowarzyszeń 
zarobkow. i gospod , byłego dyrektora takiego 

stowarzyszenia 
przygotowuje do egzaminów z rachunkowości 
państwowej i buchalteryi kup.eckiej pojedyn. 
. podw pod bardzo przystępnymi warunkami. 
Za skuteczny wynik nauki* ręczy się.

Zgłoszenia w Biecze buuh&lteryjjnem przy 
t iicy FI iryausklrj L. 55. od 9 do l i c 1 
3 do 7. Nakr można rozpocząć Tatdego 
czasr:. — Biuro i szkoła pisania na maszy­
nach i biuro buchalteryjne. 1977 30 0

Uo 'PóTekS
Jeśli chcecie być piękne i szlachetne, nio 

kupujcie Panie pudru pruskiego, bo go zastę­
puje w zupełności polski

Putler tłusty „Mimoza"
a ma tę wyższość nad wyrobami zagraniczne- 
mi, że daje zarobek polskim robotnicom, zatru­
dnionym we fabryce chemiczno-kosmetycznej 
„Mimozau w Rodgórzu.

Nadto 5c/0 od czystego zyskn przeznacza się 
na dochóu Koła Pan Tow. Szkory Ludowej 
w Krakowie.

I n  7 5  h a l .  iostanio pudełko pudru (wiel­
kości pudru Leiclinera za 1 kor ) w każdym 
składzie perfum i kosmetyków.

W Krai— rre sprzedaje oprócz inn>ch firma 
Reim i Spółka. 2757 14 o

Willa Nowym S<a<s:& ̂
z ogrodami, polom, inwentarzom', wzsę»V 
dnie urządzeniem, tanio do sprzedania. 
Na lato są. pokoje z utrzymaniem do 
wynajęcia. Adresować: Baron Lipowski, 
Nowy Sącz. 3835 2 2

PnnUjn d° wyniszczenia moli z zaród 
I tllillll kam: w sukniach, futrach i me 
blach. Flakon K 1-20.

do przechowani
.  iiiUiUWg futer.' —  Pudełk 

60 halerzy. £237 11 o

Pap aoijsiDlosu
tyery, firanki i meble. -—  Sztuka fi h. 
% ,|r ., wytruwa Szwaby, karakony, sto- 
tlljluli nogi, karaluki, świerszcze, szczy- 
pawki, prusak) i t. p. —  Flakon 60 h.
jjfj!»< fnn niezawodny środek do tępienia 
ifilnulull pluskiew. —  Flakon 1 K.

nnrtltf (1°  wygubienia pcheł 
n m U  UriSli i t. p. owadów. Paczka 
10 i 20 b. —  Flakon 40 i 60 h.

P 0leca

JM MATÓW
w KrcRowi!, Mannice ZO.

potyczki pieniężne
w każdej wysokości dla każdego na 4 do 6% 
na skryo. dłużny z poręczycielami lub b e z  
pore.cseyeicli, spł.acalne ratami miesięcznemi 
w ciągu 1— 10 lat Nożyczki na realno­
ś c i  po 3 l/sa/0 na 30—60 lat, w rajwyższ..ah 
kwotach. Większe transaucye finansowe. Spie­
sznie i dyskretnie załatwia Adnrinistra- 
tion de& Borsen Courier, Budiipest, 

VIII., Josefsring 33.
Pożądana marka na odpowiedz i korespon- 

deneya niemiecka. 3222 8 10

Znakomity płyn do radykalnego wygubienia pluskiew po 70 h fakon, jak również proszek do wytępienia karakonów i t. p. pc 
70 h. pudełko do nabyc;a tylko w drogiieryi ZDZISŁAWA KOMOROWSKIEGO, w Krakowie, ul, t Ooryańska 33, rug ul. sw. Marka.
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Kcjlepsss frasrtis&le

Bibułki do papierosów L E  S U B I
& j ł a c  g ^ s r a y s  12935 4 10

Jitc, Sclimtl & Go, Wiedeń, i., Predigere- 5

Ucznia
szkut średnich przyjmie do nauki cnkiernia Ro­
siewicza w Przemysłu. 3934 1 5

P s r a l H  t e s i l o ^
zdziała żelaznego, Poznańczyk, liczący 94 lata. 
z wykształceniem gimnazyalnem do sekundy 
wyższej, 6 lat w tym dziaJn pozostający, ze 
wszysmemi gałęziami handlu żelaznego obezna­
ny, poszukuje od 1-go lip ca b. r. na mocy do­
brych świadectw miejfia jako ekspedyent lub 
książkowy. — Stefan Zacharkiowicz, Szczecin 
(Stettin i. Pomm,), ul Bltichera (Bliicher- 
strasse 17). 3936 1 3

RilS^lEOl KiEMDilE no 
w ir\h? łódzkie dele|Il@gf;i

Si
kilkaset najlepszych anegdot, dowcipów, 
dykteryjek, inseratów, aforyzmów z li­
teratury humorystycznej całego ownta, 
oraz przeszło 2oO aforyzmów Kinder- 
metha, zebrał i wydał [ .01,0 KINDER- 
METH, nadworny nadaforysta, znany 
geniusz, dowcipem dziedzicznie obcią 
softy. W  nieprzyzwoitej okładce kolo­
rowej cena za egzemplarz K 2*— , z 
przesyłką K 2*50. Do nabycia w ka­
żdej księgarni. 2612 15 15

"8 młoda, inteligentna, wyjedzie 
^ € łk S iS Ś «B  chętnie w towarzystwie starszej 
osoby do miejsca kąpielowego w kraju lub za 
granicą na lip ec i cierpień. Adres: A. B po­
ste restan.e Drohobycz, 3800 5 5

dobrej mark; , całkiem nowe, do sprze­
dania z powodu wyjazdu. Krowoder 
ska 49, I  p., na lewo. 3921 2 3

Uanriol k orzen n y  1 restanracy ł ! wysz.n-ild liU u l nLlAwł l i l J jriem różnych napojów, 
z konsensem, kilkanaście lat istniejący, w rjn 
ku. z powodu wyjazdu tani) do sprzedania. 
Got. pot £000 do 0OO K. — Wiadom.: Gajda, 
Dłuaa 36, II p., Kraków. 6922 2 3

M i  M M  uauid
uczęszczających do szkół, przyjmę na 
utrzymanie pod przystepnemi warunka­
mi. Pomoc w nauce, fortepian, konwer­
sacja  francuska i niem>ecka na miej­
scu. Wiadomość: Kiaków, ul. Stacho- 
wskiego 26,1 p., u b. właścicielki domu. 

3806 2 3

Motor yazô y
na 3 konie, firmy Langen & Wolf, ku* 
pią zaraz. Wiadomość bliższa w pralni 
parowej, plac Groble 21. 3920
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Pierwszy kraisuy, Irsrtow iy i częściowy skład gumofonow
Sś%efa  ^ 7efeglera.

L ^ ó w

Solista l  TsJ. ?03? II.

Odznaczony ns. wystawie jubileu­
szowej najwyiszem odznaczeniem 

GRAND PRIX.

K r a k ó w

Grodzi 71. (obok Wawelu).
Jen era lzte  z a s tę p s tw o  A k c . T o w . G ra m cR  n ów  z  im r k ą  „ P i s z ą n  A n fo lg k " . Poleca 
swcie stanowczo bez szmeru grające gramofony uznane przez pierwszorzędnych znawców za 
najlepsze i najtrwalsze. Korzystna wymiana płyt. Części składowe i warsztaty reperacyjne 

e na miejscu. l&s 23 o

Crrasra f̂on koncertowy z 10 płytami GO koron*
Cfcnm ki d a rm o  i  o s ta tn ie . Przeróbka lub zamiana Pathefonów na Gramofony, oraz wielki wybór Pathefonów I płyt.

(D S P U
z małym kapitalikiem do fabryki cliemicznej. 
Zwierzyniec, ul A. Mickiewicza 21, II piętro. 
Inżynier P. W domu od 3—5. 3724 5 6

B ^ S i a l t e r S s ę
i polsko-niemiecką korespondentkę, jak 
również pomocnika handlowego przyj­
mie zaraz Firma A. Liebcskind, ul. Flo­

riańska. 3848 3 3

Letn!e mig^nnie
we dworze, większe lub mniejsze, urządzone, 
w prześlicznej podgórskiej okolicy, gouzina 
drogi koleją z Krakowa do stacyi Leńcze. — 
Wiktuałów można dostać w miejscu, na żąda­
nie pokoje z całem utrzymaniem. Kąpiel rze- 
czn« na miejscu. — Bliższe wiadomości K R. 
Rakowicka 19, II p., Kraków. 3898 2 2

FLGMfiSKft Z
  KRAKÓW

- FELiCyfl
poleca

goiowe i na miarę według 
ostatniej meny.

Z FLORVAJSKA Z
hotel Drezdeński.

H f f i K K t m S .
Zwierzchność gminna w Brzezince, 

o. p. Oświęcim. rozpisuje niniejszem kon­
kurs na posadę drugiego p o iicy& n td  
g OŁinn e g a , pełniącego służbę co drugi 
dzień na dworcu kolejowym w Oświę­
cimie, z płacą roczną 600 koron i ry­
czałtem na umundurowanie w kwocie 
120 koron.

Termin wnoszenia podań do dJliP 
3 9  c z e r w c a  1900  r .

W ym agane warunki:
1) Trzeźwość i nieposzlakowane życie 

(świadectwo moralności);
2) Znajomość języka polskiego i nie­

mieckiego;
3) W iek uu 25— 4U lat.

Kierownik Urzędu gminnego: 
M a ro ir . K r ia m is ń .

J9;;2 34 o

Uzr-), z rraktyką nan- 
" L dlową, pisząca biegle
na maszynie, zarówno po polsku jak i 
po niemiecku, potrzebna do biura fa­
brycznego. Oferty własnoręczne z odpi­
sem świadectw przyjmuje pod F. N. S. 
Gł. Agencya Dzienników i Ogłoszeń* 
Kraków, Sławkowska 2. 3864 4 4

P e n s y o i a a i
bardzo dobrze prosperujący, zaraz do 
odstąpienia. Wiad.: Krakowskie Biuro 
ogłoszeń, Karmelicka 15. 3730 5 12

Szata sklepowa z drzewa olszo­
wego 21/11x 4 1/a 

m. i kusa du sprzedania u K. Romana, 
fryzy era, Szewska 21. 3434 5 5

otworzyłem hotel wraz z restauracją-, 
pokoje słoneczne z całem utrzymaniem 
od 5 K lub bez unzymania od K 1'40 
i wzwyż. “ 3709 8 io

Piotr Kupiec dawniej Maiacina,

G O E R Z A
b i n o k l e  t ryeder

najlepsze pryzmowe lornetki 
do teatru, podróży, na wy­
ścigi, polowanie, dla wojska 
i marynarzy, jakoteż inne 
szkła konstnikcyi Galileusza 
z najlepszą optyką p a ry s k ą

G O E R Z A
A nschutza c iem n ie

tudzież inne słynne wyroby. 
Najnowsze modele nowocze­
snych typów ciemni po naj­
niższych cenach na dogodne 

miesięczne

w sile wieku, posiadający chlubne świadectwa 
obeznany tak z gospodarstwem rolnem jak la- 
sowem, obe -nie na posadzie, poszukuje miejsca 
od 1 lipca lub później. Zgłoszenia pod h . Q, 
poste restante Wadowice. 3832 3 3

Pierwszorzędny awisijoiist
raków . W olska o. — Kuchnia do-Kra! ó\\\ W olska

skonała. 3813 5 10

P9 sprze^ 33ia
zupełnie nowy garnitur mebli. Oglądać można 
od l ' / j —21/, po poł. i od 6—7 wiecz. Kapu­
cyńska 3, parter na prawo. 3912 2 3

/ortep/an do sprzedania.—  
Wiadomość: ul. św. Gertrudy 1. 7, JI p., 
oficyny. 3913 2 2

W  R i o l a n o  nil do w jm śęcia  na se- 
ul GKl I uUi i  zon letni w pięknej 

okolicy dwa pokoje i kuchnia. Bliższa 
wiadomość w szkole. 39.14

częściowe spłaty
Zapewniamy, te każdy swój pi „edmiot wykonaniu nie odpo­
wiadający przyjmujemy napowrót bez t.udności. Na tyczenie 
szczegółowe oferty i F howu.ady. oogato ilustrowiny katalog 

oiemni z.uarmo optaoony.

- S I A L  S c  F R E U N D  

W ied eń , 7 1 /2 5  M a r ia h i lfe r s łr a s s e  95,
ł*

m  w aw m m

Z a k ł a d  l e c z n i c z y

P r : e s s u 11 ł  It a l
in  M ddling b e l  W icn

założony w r. 1850, urządzony z nowo­
czesnym komfortem w najpiękniejszem 
położeniu W ien er Waldi, tylko l!.> godz. 
koleją od ,Viednia oddalony nastręcza 
dla wszelkich chorób wewnętrznych, ner- 
wowycn, dla potrzebujących wytclinienia 
i osłabionych najlepsze pielęgnowania i 
znakomite wyniki S p o s o b y  le c z e n i:  : 
leczenie zimną wodą, elektryczne, kąpiele 
powietrzne i słoneczne, odżywiania, wzie- 
wania wedle Dra Bullinga, psychoterapia, 
kąpiele tlenowe, mięsienia, leczenia za 

pomocą radium. Prospekta darmo. 
Naczelny lekarz: D r. J ó ze f lfreiss.

264C 9 O

O S if f jm ,  perkale
z fabryki Benedykta Bchrollu By na.

I ftifkry anSieisMe, batysty kolorowe
na bluzki i suknie 

i > poleca w wielkim wyborze 2061 13 O

t̂arya praw*- Kr^ów - KyncK 7.
U ereata  z  B rotiow

Herbata z Lrodówl CHI

Jd dawien dawna z sw e) dobrnol I zapachu znana praw dziw i

E^rtrate rosyjską
1 zoloru maF o wygo, poleca handel 47 100

W . AU AM O W IC Z A
k  E .odacn  na pogranicza rosyjskiem 

1 funt „Fam.lijnej“  bardzo dobrej . . . K 2-80
1 funt „Melange de Maskoii** w iryg. opak., najlepszej 5-— 
1 tunr. „Imperial1* cesarskiej, w ory giualn-m opako - \ni.i 71 — 
1 funt „Okruchów,, z najlepszych herbat kwiatc lyycn 2-40 
Kawa Ceylon palona gorącem powietrzem ‘ /, kg. K 1-60 i 2-20
bulion wołyiiski 1 k i l o ....................................................K 6*40
Grzybki litewskie, białe czapeczki 1 kg....................... K 7-—

3857 2 20

Kompletne urządzenie młyna
zaraz do sprzedania. Bliższa wiadomość: 
A. Goiębiowskh Kraków, ul. św. Toma­
sza 27, II p., oiicyny. 3872 3 5

I n M ?  b u t y l i
z obydwoma egz. państw, terhniki wiedeńskiej 
i dwuletnią praktyką kolejową i budowlaną, 
poszukuje posady lub zajęcia. Zgłoszenia pud 
„ J .  M . 2 0 0 . “  poste . estanto I t r a k u w ,  
za okazaniem kwitu insci1. 3ó99 2 3

W najzdrowszej dzielnicy
duże trzy słoneczne pokoje z łazienką i 
kuchnią do wynajęcia. Pędzichów 18. 

3748 6 o

Pil v p p  1  1=11
2 pokoje z werandą oszkloną i kuchnią, .uze 
słoneczne, we dworze, m!la od Krakowa Wia­
domość w drcgueTyi p. J. Hanaka., Szewska 5. 

3798 2 2

C E e r w f t ł i e ,

K © C ! E
letnie —  bawełniane pt K  3-5u— 6, Je 
dwabne po K  7— 12, Kapy pikowe po 
K 3 5o, 4-50 i 6, Leżaki ogrodowe 

z podnóżkami po K  7'— , poleca

W . A D A M S K I
id a w n F j J C R G E N S )

Hotel Źorża.— Ctmniki iissti. gratis.
2752 7 10

wiśnie słodkie, 
Jf wprost z drze­

wa. 5 kg. za 2 l/a korony —  wysyła 
J . BSiillcr, właściciel w in iic w E i-  
sku n liadas, Węgry. 3S3& 4 io

lub w ia z a c z k i  b u l e tó w  przyjmę. 
P io tr  b o d n a r , Salon kwiatów, Lu/at#, 

Akademicka. 3884 2 2

0  U ts m m
w willi „M AZO W SZE 11 (obuk „W ar­
szawianki*1) tanie pokoje z utrzyma­
niem. Kuchnia doskonała, własny 3 mor­
gowy park. 37»o 4 12

Lecznicze
m &wM

dla
2972 14 34

x  m x  opiar. za zauczKą.

FaSryka ssrdynok M  IW i S Ł W .
, Cenniki na żądanie za darmo. — Setki podziękowań. — Dostać można

G* wszędzie. — Główne zastępstwo na l l r a u d w :  E a u a r d  S c h n ia l.

^ 5 8 . * "“S O
S p e c j a l n e  l e c z e n i e

m o n ą  k a r l s b a d z k ą .

Najlepsza oliwa Wylreranp rybki.
Bezwarunkowo bez żadnej przyprawy, 

u w  P i«rw s z o ir z c ;d n y  ś r o d e k  Ie e z n le z y .
^  12  p u s t e k  k o r .  1 9 * 2 0  opłat, za zaliczką.

& ✓  
« r

Interes znrHamfty!
Lokal w nowo wybudowanym domu 

naprzeciw rogatki krowoderskiej, na­
dający się na piekarnię lub inne przed­
siębiorstwo jest do wynajęcia od I-go 
lipca. Wiadomość: Toporowa 13, Kra­
ków, I piętro. 3788 2 2

Eygfena

S a p o M
najdoskonalszy środek przeciw reuma- 
tyzmom, newralgiom, okazał się pomo­
cnym w odmrożeniach. LsŁoratoryssidi 
Chem. E y g . Er&bact, Jspakóty. — 
Do nabycia wszędzie. 3248 io io

Solicytator adwokacki
rutynowany poszukuje posady. S o l ic y -  
ta to r  poste restante G o r lic e . 3 9 0 7 2 3

P o k o j e
dws frontowe, trzeć, maleńki, z osobnami wej­
ściami, z umeblowaniem, razem iub'oudziolnie. 
na czas dłużsży lab krótszy, dla miejscowych 
Inb przejezdnych od i  lip^a do wynajęcia, Dla 
małżeństwa może być kuchnia z naezjnicm. 
Wielopole 7, I p., na prawo. 3910 2 3

Dom murowany
składający się z 2 pokoi, przedpokoju, 
kuchni, werandy, komory, piwnicy (stu­
dni, ogrodu kwiatowego, warzywnego i 
sadu), do sprzedania za 6000 K. Zgło­
szenia pod A .  S .  H O  poste restante 
T c a c z y n e ^ . 3915 2 4

Krelo t f i i n u M
bez poprawek wyuczam tylko za 40 K 

15 lekcjach. Krawiec damski Jozef 
Gałązka, Kraków, Floryańska 16.

3109 8 15

S rc C z o w  Zygifflintó
W jMfOrill (Siitsk austr.), stale od lat 15 ord.

ZdM fcydroputyczny
w b. r. zupełnie odnowiony. Kąpiele ga- 
zowo-węglowe, solankowe i t. p., elek- 
tryzacya, masaże, dyetetyka, klimatyka, 
leczenie ściśle indywidualne. Słynny, 
rozległy park. Wyjaśnieni a na żądanie. 

283 3 7

w  eLT stó s
naprzeciw cmentarza Krakowskiego.

Poiecc się P. T. Publiczności najstosowniejsze 
drzewka i kwiaty do obsadzania grobów jak 
również przyjmuje się po przystępnej cenie 
aborament na ozdabianie grobów. Ł. Uidański, 
Zarząd ogrodów Olsza-Dwór, p. Kraków.

2885 10 10

WarzefR p!uo 0 nomu:
Substancye na 10 litrów piwa 1 K, na 
25 litrów 2 K. Przepis warzenia dołą­
cza się. —  Suszone jasne g r z y b k i ,  
1 kg. 3 i  50 li, —  W  miejsce kawy 
ziarnistej k a w ć f  S j ' l v a ,  5 kg. 5 K.

Wysyła ze zaliczką 
TOMASZ CHALOUPKA, Svćtec u Bi- 
liny, Ozechy. 31C6 12 o

%m>M dnmsKi
pracownik firmy Herse w Warszawm 

Henryka Schwarza w Krakowie przyj­
muje zamówienia z  powierzonych mar 
teryal ów po nader niskich cenach. —
34os s 15 F lo ry a ń s k a  16.

Pensjonat- wiiia Karpacka, w najpię­
kniejszem położeniu, blisko las świer­
kowy, kąpiele Jaszczórówki, kościół w 
miejscu. Zgłusz, przyjmuje właścicielka 
Anna Drewa Krzykowska. 3311 6 6

mnie no Kupne
domu przy ul. Starowiślnej. Zgłoszenia 
z podaniem ceny kupna pod R. L. poste 
restante Kraków, za okaz. kwitu inser. 
Pośrednictwo wykluezone. 3204 3 3

ojipletac wyprawy dla położnic 
Specyalse pasy brzuszne 

Eygienic&ne paski dla Pań 
Ekspećycya kobieca.

Taniej niż 
wszędzie 

poleca

1 0 T E R Y A
a« s Ł_Hfcr,i j*P5 wsi Btejdejslde.
(!el tak bardzo doniosły, iak zdrowie nauczycielstwa, poczucie wdzięczno­

ści dla wychowawców młodego pokolenia, potrzeba społeczna, aby k a ż d y  na­
uczyciel mógł spełniać swo obowiązki, a wreszcie _ bardzo k o r z y s t n y  plan głó- 
wmych i pobocznych wygranych, powinny zapewnić loteryi fantowej na buduwę 
sanatoryum dla p ie r s io w o  c h c r y c b  nauczycieli, bez różnicy narodowości 
i wyznania, iak najwszechstronniejsze poparcie,

Dochód z loteryi jest przeznaczony na sanatoryum nauczycielskie, a więc 
grosz każdy z lichwą odpłacony będzie, bo przyniesie zdrowie wielu jednostkom 
zdolnym do pracy kulturalnej i SDołecznej.

A sanatorvum nauczycielskie, to gwarancja zdrowia nietylko nauczycieli, 
ale i dziatwy ich pieczy powierzonej.

Do tego dodać należy, że plan gry daje każdemu nabyw cy nadzieję 
trztsrii g łó w n y c h  w y g r a n y c h : w kw«cie 15.00C koron, 9 .Delf* koron i 
a .0 0 0  koron, tudzież 5 .0 9 3  p o ft c c s n y o h  wygranych w postaci 5 .0 0 0  fa n ­
tó w , łącznej wartości 7 0 .9 0 0  koron. 1601 10 10

L o s y  p o  i  k o r o .t ic  w s z ę d z ie  d o  n a b y c ia .

Sś

M m  m w y
jednopiętrowy, wmlny ud pudatku, zbu­
dowany według najnowszych wymagań, 
z wodociągiem, o 21 ubikacjach mie­
szkalnych, za cenę 61.000 koron, przy 
ulicy Batorego w Nowym Sączu, do 
sprzedania. Dług Banku kapot. 30 000 
koron. Wiadomość: Jan Grabowski, bu­
downiczy, Nowy Sącz. 3908 2 3

tyyniGionl Psootole i Punie
mogą przez sprzedaż niezbędnego arty­
kułu wśró.d prywatnej klienteli zarobić 
z ła tw o śc ią  1 0 — 15 K  dziennie. Zgło­
szenia między 1 a 3, Starowiślna 27. 
Dozorczyni wskaże. 3911

i i .  S ł a w k o w s k a  1. M
(dam XX. Emerytów przy kościele św. Marka)

Zakład krawiecki oraz skład sukien i 
kortów, przeważnie z fabryk angielskich 

pod firmą
IL m m Z F -3

ma zaszczyt zawiadomić P T. Publi 
cznośe, że doborowe materyały najno­
wsze już nadeszły. Wybór duży. Ceny 
przystępne. Wszelkie zamówienia w za­
kres krawiectwa wcbodząco wykonuje 
trwale, gustownie - rzeczywiście t.nio, 
zajmując bowiem lokal odltglejrzy od 
Rynku a więc tańszy, jest w możności 
ceny obniży-!. Specyaliste w strojach na­
rodowych (kontusze, żupany, czamary). 
Również wypożycza kontusze, k. razye 

i sukmany. 2741 26 O

Zakład zdnijowo-kapialowy, Sfaoya kolt i państwowej, stac/a teisgr, i pocztowa.
Najobfitsza szczawa słono-alkaliczna, jod i brom zawierająca, bogata 

w cenne składniki mineralne, ze zdrojów „Tytusa", „Kiaudyi" i „Ceiestyny*4, 
odznaczona pierwszorzędnemi nagradami na wystawach i zjazdach lekarzy i przy­
rodników. Zdrój „Kiaudyi*1 zastępuje załkowicie słynne obce, bo niemieckie 
wody w Kissingen, mianowicie zdroje „Rakoczy*1 i „Pandur1', a nawet je  prze­
wyższa i jest skuteczniejszym od nieb (gdyż zawiera dwuwęglan sody, którego 
tamce nie zawierają).

Położenie urocze wśród lasów szpilkowych, w otwartej przewiewnej doli­
nie Leczenie kąpielami mineralnemi, rzecznemi, piciem wód, mięsieniem (massage), 
gimnasiyką zwykłą i ortopedyczną i t. d. Prócz lekarza zdrojowego, ordynuje 
kilku lekarzy. Zakład posiada wszelkie nowożytne udogodnienia.

Sezon trwa od 20 maja do 20 września i dzieli się na 3 okresy: I-szy 
od 20 maja do 20 czerwca; Il-gi od 20 czerwca do 20 sierpniu, Ill-ci od 20 
sierpnia do 20 września.

Ceny pomieszkań i kąpiel1 w I-szym i Ill-cim  ceresie sezonu są znaczmo 
zniżone dla zamieszkujących wille zakładowe. L bodzy, zaopatrzeni nawet 
w świadectwa ubóstwa, nie mogą liczyć na żadne rnrz iędnienia w sezonie _I 
t. j. od 20 czerwca do SC sierpnia.

W odę mineralną i sól jodobromową rymanowską do użytku wewnętrznego 
i zewnętrznego (t. j. do kąpieli, okładów i t. p *ozsyła Zarząd na żądanie, 
przyjmuje zamówienia na pomieszkania i powozy do kolei, oraz 'wszelkich wy­
jaśnień udziela. gfjg jg o

inrianj 
-jjwyższend icjnlmZakład pogrzebowy 

J A N A  ' I M T C a Ł . a s T ^ 3 4 ! 1 3 r > 0
prz; iiL św. Tomasza I. i  tuż przj piaco Srczepańs firn. filia: ulica Roparaita l. L  —  lelatsa Bi 331*

ZaLlad podejmuje aię ur*ąd*eu pogiiebowycu, oraz sprowaiLanla twlok zc wjKfstiłiaii
krajów europejakica. 12 i io 3

SMad auł. „Saattas
H R A K O W ,  u l .  D ł u g a  N p .  1 8 ,

Zaakcmite kremy do usunięcia piegów 
i opalenizny.

Bpiicyalns środki na porost włosów 
i eto wytępienia łupieżu.

Wysyfei ńa p r o -  
wincyę odwrotną 
pocztą 2-wra razy 

dziennie.
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S T A N I S Ł A W  S Z Y M I K
lakiernik powozów 

w  K r a k o w i e  —  u l i c a  N ie c a ła  1. 4
poleca świeżo nadeszłe powozy wykonane we­
dług najnowszych tegorocznych wzorów, oraz 
kilka wózków resorowych po niskich cenach. 
Odnawianie powozów wykonnję starannie po 
możliwie niskich cenach. 3926 X 3

Aspirant fMctf
na ukończeniu I roku poszukuje posady r a- 
ptece. Wiadomość: „Primus11, Dynów. 3935

Mp2!S2CtBHu , B O ClnlŁ
List dopiero teraz wysłany został. -  
Proszę odebrać. 3932 l  3

Slttcte farstacyi
ewentualnie ukończony Aspirant, Łtó- 
rj by chciał uczęszczać na Uniwersytet, 
znajdzie zaraz posadę w aptece w Kra­
kowie. Zgłoszenia listowne pod „ S a -  
S ta n ta a ,"  przyjmuje Admmistracya „N. 
Reformy*. 3930 i o

P A L t t K r t l f t  K A W Y
polec* wziji eiB̂ o

1 flUiiOVt5l8 
roy6or»w« fjRtunlil

Baffyjafenei
L j  najnowszym 

^  ł  • najlepszym spo*

s*
Bobem za pomocą 

cenach
V 4 « « t  najm żozyefi

51. ]flW O ftttJC K L
25 58 0

lMm% CSK«t6s
Względnie zastępców powiatowych po­
szukuje dla artystycznych kart poczto­
wych W y d a w n ictw a  „ S t e l la " ,  Bo*

Cil&ia . 3931 1 3

F o wozy
używane, półkryte, na oliwnych osiach, wózki 
resorowe i zwykłe — są tanie do nabycia w

P r a c o w n i  p o w o z ó w

Stan. ilafBowtf skleić
h  Podgórzu, lialwaryjska 74, 76.

Przyjmuje zamówienia na nowe pojazdy 
również podejmuje s:ę wszelkich reperacyj 
w zakres ten wchodzących. — Ceny niskie. 

3828 i 6

so wiecta
pokój w Poroninie od 1 lipca do 1 września, 
z utrzymaniem. Student w młodym wiefcn mo­

że być o to cz o n v  opieką. 
Wiadomość: Kraków, Długa 62, parter na 

lewo. 3927 1 2

FotrzeMa dama
posiadająca 8 do 10.000 K, do prowadzenia ra­
chunków i kasy fabrycznego przedsiębiorstwa. 
Peusya l-OOO K rocznie i 10°/, czyst. zyskd. 
Wiadomości niewymagane, praca >. mała — 

„Okazicielowi 20 kor. ser. 1193 Nr 046305“ 
poste restante Kraków 3940 l  8

I
sKłid fer̂ iiów, pianin i tmim

poleca 121 134 o

nojteiure instriirata 
firm Krajc&iycii.

Wyłączne zastępstwo fabryk B3- 
sendorfera, Elirbara, Wirtha, Ko- 
tykiewicza. Zarazem najpraktycz­
niejsze krzesła do fortepianów.

mmm jmraAiir
w Kranówie, ul. Studencka I. 2.

poleca dla osób przejezdnych pokoie z ca- 
łodziennem utrzymaniem lub same po­
koje; również wydaje obiady smacznie 
przyrządzone na aLonament poza dom

226 44 o

udzielają lekcyi osobnych i zbiorowych: 

F T 3 B C O Z  z wyzsz. wykszcat. 

A n g l i i  z wyższ. wykształ.

N iem iec z wyższ. wykształć

z wyższem wykształć. 

K ra k ó w , F lo r y n e r k a  ? 5 ,  I  p.
2932 22 0

O f i iW l
zakład introligatorski i skład papierów 
(istniejące od lat 8) w większem mie­
ście fabrycznem na Śląsku austr., do 
sprzedania pod przystępnemi warunka­
mi z wolnej ręki z powodu stosunków 
rodzinnych. (40 fabryk pobiera ksią­
żeczki). Ubikacye do odstąpienia także 
oddzielnie. Potrzebny kapitał 12.000 K.

Zgłoszenia listowne od fachowców, z 
podaniem wysokości rozporządzalnego 
kapitału, przyjmuje Admmistracya „N. 
Reformy" pod’  A .  Z . 3 9 0 4 . 8904 1 6

M a g a z y n i e  n e n r y t c a  s e n w a r z a
Kraków, Grodzka 13. Telefon Nr 43.

W i e l k a  s p r z e d a ż  p o s e z o n o w a
d o  l - g o  k ip c a . S948 1 i

K ra jo w y  Z w ią z e k  T u ry s ty cz n y  w  K ra k o w ie
u r z ą d z a  w r a z

z Lw o w sk lesn  T o w a rz ys tw e m  1‘ u rystyczn em
I. Bwunastodniową wycieczkę do

przez Drezno-Kolonię-Brukselę i Ostendę
H. Sześciodniową wycieczkę do

ob e jm u ją cą :

Płock-Wło cłr.we k-C ■ ecn ocł nek-T p r u ń-Poz nań
Ostatni termin zgłoszeń ko.iczy się 18 czerwca b. r.
Wyjazd wycieczek d. 25-go i 26-go czerwca b. r.

W y j a ś n i e i i  u d z i e l r . :

W  Krakowie: Związek turystyczny, Rynek. Pałac Spiski; 
we Lwowie: Biuro kolejowe, Pasaż Hausmana 9.

■ Bi1 i1 i1 —

f-JARRY OLEJNE I SUCHE
pendzle — płótna — blejtramy — kasety i parasole 
malarskie — oraz wszelkie przybory do robót ar* 
tystycznych, dekoracyjnych i k o ś c ie ln y c h .  — 
Farby pokostowe — lakierowe — emaliowe — ma­

sa -woskowa do posadzek. — Brunohny i politury do mebli — 
wszelkie artykuły do potrzeb domowj-ch — poleca

MMMZYA UM WERSALIK
20B A N  DBOBNEB

KRAKÓW, PI. SZCZEPAŃSKI 3.
C e n n i k i  w y s y ł a  g r a t i s  o d w  r o t n i e . 2811 7 0

PATENTY
wyjednywa we wszystkich państwa-b

inżynier S . D Z B A Ń & K 1 
przez o. Ł Rząd mianowany i zaprzysiężony rzecznik patentowy. 
Wiedeń, VII., Lindengasse 2. (Telefon 5662).

b d zn a czon s m edalam i na wystaw am i św iatow ych .
apt m A kZ frP A W ism m tm

w  G u tten stein  p o d  F fied n iem ,
wypróbowane środki weterynaryjne, odżywcze i pie­
lęgnacyjne dla koni, wołów, krów, cieląt, świń, psów, 
drobiu, oraz niezawodna trutka na szczury i myszy.
Niech każdy P. T. Obywatel, Gospodarz wiejski, Ho­
dowca bydła oraz zwierząt domowych zażąda gratis 

broszurki polskiej o tychże wyrobach.
GłówTy skład i wydawanie gratis broszurek w Dro 
gueryi J. Hanaka i Ski, magistrów farmacyi, Kraków, 
Szewska 5. 2614 9 19

f !
9

I

Z  Drukami Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10 .

karpiówki, w dobrym stanie, formatu 36x17*/2 cm. po­
szukuje kierownictwo odnowienia Wawelu.

Oferenci proszeni są o zgłaszanie się do biura 
kierownictwa na Wawelu. 3789 4 6

S zan o w n ą P . T . P u b liczn o ść
mam zaszczyt zawiadom? © , że już o t w a r t e

Ł a z i e n k i  i r a  1 # i iS ®
damskie i męskie, powyżej mostu kolejowego —  i polecam się łaskawej pamięci. 

3737 4 6 Z poważaniem J . W ó jc i c k a .

Teatr teisulśti ® Paftn KratasltiE
Codziennie przedstawienia o godz. 8-ej wieczór p l e r w s z o r z t ą d n y c l a  

a t r a k c y i  o programie ściśle familijnym. 
R e s t a u r a c y a  r e n o m o w a n a .  Koncert muzyki codziennie po

przedstawieniu.
W  niedziele i święta koncert muzyki na ogrodzie od godsiny 3-ej po

południu. 2761 44 o

I l O H M
Dwa mieszkania przy TU. Przecznicy 
1. 5 i 11,. porządnie umeblowane, skła­
dające się od 5— 6 pokoi z kuchnią, 
na całe lato do wynajęcia. —  W ia­
domość w miejscu. 3427 sC j’  -

PATHEFOWY

m m

francuskie bez igły od K 45’—  
są niezrównane!

Automaty Pathe w lokalach 
pubiiczn. przynoszą wielkie 

zyski.
Ebfony bez tuby. 

Gramofony. —  Fonografy. 

Wielki wybór płyl i walców.

Wymiana płyt. —  Przeróbki i naprawy we własnej 
pracowni.

Su G R U D Z I Ń S K I  i  T .  B E R G E R
K e * a k 6 w , S z e w s k a  1 0 .

Ceny niskie. 3756 3 10 Cenniki darmo.

11

W szelkie przybory

M i s j o  smawy
Zapiowadzono kanafaacyę, wodociągi i oświe­
tlenie śleetryczne. Kąpiele mineralne, aajohli 
isze w kwas węglowy, ijimiwwe, feydropa- 
tyczns, słoneczna i rzeczne w Popradzla. Okolica 
tudowna. Trzy sezony W pierwszym i trzecim 
sezonie cena mieszkań i 'same i o 30% ni 
ższa. Polowanie oraz rybolo.YstWG!

Lekarz Dr T. Piotrowski.
Stac.va kolejow a, telegraf 1 poczta aa m iejscu. 3253 U  20

3786 4 4

Przygotowuję
p r z e z  w a k a c y e  a o  e g z a m in ó w  !
I) Wstępnych do gimnazjum lub szkół re­

alnych, 2) wstępnych do klas wyższych szkół 
średnich, 3) z ukończonych klas szkół wydzia­
łowych. 4) matury seminaryalnej, 5) popraw­
czych ze szkół średnich, 6) kwalifikacyi, 7) wy­
działowych. Uczę niemi ickiego, francuski* go, 
literatur, histoiyi polskiej i geografii handlo­
wej. Mogę urządzić lekcje zbiorowo. Wiado­
mość ,,356l1 poste rest. Kraków. 3941 1 6

Lustro  b ro n zo w e
dywan, serwis porcel., portyery sprzedaje 
się tamo. Studencka 14, I p., na lewo. 

3942 1 3

Pefe^J frontowy
zaraz do wynajęcia na czas dłuższy lub krótszy. 
Krupnicza 16, II piętro. Tamże obiaty tanie 
i smaczne. 3925 1 5

Kupię
dobre, używane p i a n i n o .  — Lokładne_ zgło­
szenia: <1. K . poste restante P o d g o r z e .  

3924 1 3

r r

w pięknem i zdrowem położeniu, sześć minut 
pieszo od stacyi kolejowej, składająca się z domu 
mieszkalnego (3 pokoje, przedpokój, kuci nia, 
spiżarnia, piwnica etc.), budynków gospodar­
skich (stajnia, stodoła, szopa), oraz 6 morgów 
gruntu, do sprzedania z powodu zmiany sto­
sunków familijnych. Bliższa wiadomość u p. 
Warzechowej przy ul. Krowoderskiej 42 w Kra­
kowie, od 12 do 4 godziny 3923 1 5

H iluSi)!! „ M f
9 HP, prawie nowy, w bardzo dobrym 
stanie, elegancki, dla sportowców, z po­
wodu zakupna omnibusu, zaraz tanio do 
sprzedania. Flank: Kamienica (Karnitz) 
182, przy Bielsku. 3918

przyjmuje strojenia., oraz wszelkie reperacje 
fortepianów; wykonuje jak najstaranniej w o- 
znaczouym czasie. Na zamówienie wyjeżdża na 
prowincję. K ra k ów , ul. Długa 7. 3892 2 3

L. 53399/1909. 
B. b.

3938 1 2

Obwieszczenie.
Gmina miasta Krakowa rozpisuje pu­

bliczną licytacyę na wykonanie robót 
ziemnych i wyłamanie murów na grun­
tach pofortecznycli między ulicą Kar­
melicką a ulicą Łobzowską.

Wadyum wynosi 2700 koron.
Oferty pisemne opatrzone marką stem­

plową na 1 kor., w opieczętowanej ko­
percie, należy składać do dnia 21-go 
czerwca 3,009 r. do godziny 12 w pu- 
łudnie w Biurze dla gruntów pofort.e- 
cznych w Magistracie, gdzie można 
przejrzeć od dnia 14 czerwca 1909 r. 
dotyczące plany, tudzież otrzymać wa­
runki ogólne i szczegółowe budowy 1 
formularze kosztorysów.

Kraków, dnia 9 czerwca 1909.
Prezydent miasta 

L e o  m. p.

wmmY
karety, wózki i t. d., nowe i używane 
z własnej pracowni, jakoteż z c. k. na­
dwornej fabryki J. Weigla w  Prze- 
FOiKJis w wielkim wyborze zawsze do 
sprzedania w wyłącznym na całą zach. 

Galicyę składzie

i®  KO Grzqdzie!s a Podgórzu
il. WMUa 1. 7. Telslsn 475.

Przyjmuje również wszelkie reperacyo 
wchodzące w zakres robót kowalskich, 
stelmaskich, siodlarskich i lakierniczych 
po najniższych cenaąh. 2900 12 14

Zamiana na rcalnaśś ta 
mieścin inh sprzęt#

murowana, wysoki i niski parter, około 
20 ubikacyj, wouociąg. łazienka, pralnia, 
waterklozety, weranda oszklona, słone­
czne, suche, widne, z komfortem; młody 
ogród owocowy, front do zabudowania, 
wszystko około 100C sążni □ ,  25 minut 
od Rynku krakowskiego. —  F. F. F. 
poste restante KrffkOW. 3697 6 10

R z ą lca  drukarni L. K. Górsia


